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„AMBROZJA”

Król angielski
po najtfljmch e» 
nac* tairycznych 
w wielkim  wyborzeP o l e c a m y !

Linoleum, Ceraty, Dywany wełniane i pluszowe 
Chodniki, Kapy na łóżka, Koce i Pledy, Narzuty, 
Firanki, Por t j e r y ,  Chodni k i  kok o so we ,  
Pr a s z c z e  g u mo we  i i m p r e g n o w a n e .

PRZEMYSŁ-LINOLEUM

Kraków, Rynek 10.
Warszawa, Marszałkowska 143. —  Bialska, Wzgórze 20 

5 0  ivfas/iycft skład* m.

Stan króla Jerzego uległ poprawie.
Wiedeń. 7 12 (PAT.) Dzńenniki wiedeńskie 

donoszą z Londynu. Król wczoraj spał nieco, 
co lekarze uważają za objaw dodatni. Czterech 
lekarzy bawiło wczoraj wieczór przez dwie 
godziny u łoża chorego. Jeden lekaiz pozo­
stanie dzisiaj przez noc w pałacu królewskim.

Lo.dyn. 7 12 (PAT.) Biuletyn o zdrowiu 
króla Jerzego z giodz. 20.20 stwierdza, że

żalne umiany w stanie chorego od rana nie 
zaszły. Infekcja lokalizuje się u podstawy pra­
wego płuca, co jest zgodne z normalnym prze- 
b' ;iem choroby w r*ągu ostatnich 2 dni. 
Biuletyn podpisało 4-ch lekarzy.

Warszawa. 7 12 (Teł. wł.) Chamberlain 
zdecydował się wyjechać mimo choroby króla 
do Lugano. ;/

Zamach lwowski dziełem ta;nej organizacji ukraiń.

N astęp ca  tronu , sp ieszący z głębi A fry ­
k i  najszybszem u okrętam i i pociągam i kole­
jowym i, by zastać  jeszcze przy życiu sw e­
go  ojca, w ładcę najw iększego n a  świecie 
im perjum , może oddziałać na w yobraźnię 
szerokich  m as, ale w  zdarzeniu  tem  zam y­
k a  się  zw ykły  ludzki d ram at, bez większej 
doniosłości politycznej. D aw no już m inęły 
w  W ielkiej B ry tan ji czasy, k ied y  indyw i­
dualność  i w ola k ró la  nad aw ała  k ierunek  
po lityce  tego  państw a. Skończyło się  w  ro­
k u  w ypędzen ia  S tuartów . D y n astja  hano­
w ersk a  zapoczątkow ała  rządam i W alpole‘a  
erę  prem jerów , k tó ra  za panow ania  dyna- 
s tji C oburg, od czasu  w ojny nazyw ającej 
się  d y n as tja  W indsor —  w yrosła  w  fa k ­
ty c z n ą  d y k ta tu rę . O statnim  królem  ang ie l­
skim , k tó ry  dow odził a rm ią w  polu, był 
J e rz y  ET, w spółczesny naszem u Augustowa 
lH -m u, osta tn im  zaś, k tó ry  przez czas jak iś  
n ie liczył się z p artjam i Izby Gmin, był syn 
jego  Je rz y  III. Jed n y m  ze sku tków  jego 
osobistej po lityk i by ła  nieszczęśliw a w ojna 
ze S tanam i Z jednoczonem i, podczas gdy  
dziełem  jego w ielkich m inistrów  P ittów , 
S tarszego  i M łodszego oraz lo rd a  Caste- 
reagh  b y ły  dw a olbrzym ie sukcesy: pom yśl­
ne  zakończenie w ojny siedm ioletniej, k tó re  
dało  A nglji K anadę i Indje, oraz W aterloo  
i jego  następstw a. Po roku  1815 było już 
bez znaczenia, czy  na tron ie  angielskim  za­
s iad a ł ob łąkany  Je rz y  III, znienaw idzony 
i rozpustny  Je rz y  IV , czy 16-letnia dziew ­
czyna  W ik to rja ; h isto ria  A nglji liczy się 
już ty lko  okresam i prem jerów : G reya, Rus- 
sela , Poela, P alm erstona. D israelego, Glad- 
s to n a  i ta k  dalej, aż do naszych czasów. 
B yło bez znaczenia, że W ik to rja  nie lubiła 
Glad'Stone‘a , a  p rzepadała  za Diisraelim: 
G ladstone obejm ow ał zawsze w ładzę, ile­
k roć  p a rtja  liberalna zw yciężyła w w ybo­
rach . Pisze się często o w ielkim  w pływ ie 
E d w ard a  V II na p o litykę  zagran iczną A n­
g lji; nie trzeba  jed n ak  zapom inać, że był to  
w pływ  przeszło 60-letniego człow ieka, k tó ­
ry  od pół w ieku in teresu jąc  się po lity k ą  za­
g ran iczn ą  p aństw a, n ab ra ł w yjątkow ego 
w  niej dośw iadczenia i w iadom ości, p rze­
w yższających  zakres w iedzy i dośw iadczeń 
każdego  jego m inistra. D odajm y do tego, 
że E dw ard  VII. nam iętny  podróżnik  i czło­
w iek czaru jących  m anier, znał doskonale 
w szystk ich  m onarchów  i w ybitnych dyplo­
m atów  E uropy , g d y  jego m in ister spraw  
zagran icznych  E dw ard  G rey  nie mówił po 
fran cu sk u  i nie w yjeżdżał na  kon tynen t, 
w oląc łow ienie pstrągów  w  rzekach  angiel­
sk ich , niż rozm ow y z dyplom atam i. Król 
E d w ard  by ł n ie jako  podróżującym  am basa­
dorem  rządu  ang ielsk iego  i jego nieocenio­
nym  doradcą . Nie je s t jed n ak  p raw dą, ja ­
k o b y  on b y ł incjatorem  okrążenia  N iem iec; 
p o lity k a  ta  zapoczątkow ana została  przed 
nim  przez m in istra  L ansdow na i Delcaese-

go, a  kon tynuow ali ją  w szyscy dyplom aci 
Tró jporo zumienia..

Za Jerzego  V A nglja w róciła  do norm y 
przed-edw ardow ej i od niej w ciągu 17-tu 
la t  panow ania tego poczciw ego, łubianego, 
ale pozbaw ionego indyw idualności kró la  nie 
odstępuje. K to  z nas słyszał w czasie wiel­
kiej w ojny o jak ie j inicjatyw ie Jerzego  V? 
Znam y w szyscy sta ło ść  i roztropność poli­
tyczną  A sąu ita  z tego  okresu  oraz żyw io­
łow ą ak tyw ność  L loyda G eorge‘a, znam y 
nazw iska zw ycięskich m arszałków  F rencha, 
H aiga, R obertsona i W ilsona., adm irałów  
Jellicoe i B ea tty , polityków , ja k  Balfour, 
R obert Cecil i Curzon, ale o k ró lu  donoszo­
no nam  ty lk o , że zwiedza odcinki fron tu  
we F rancji i rozdaje upom inki ranionym  
żołnierzom . Je rz y  V pilnie poza tem jeździł 
na wyś cigi z ja  w iał się na uroczystościach, 
otw ierał z cerem oniałem , pochodzącym  od 
królow ej E lżb iety , Izbę Gmin i —  podpisy­
wał ak ty  przedłożone przez m inistrów . Był 
czcigodną i zapew ne po trzebną osobą 
w k o n sty tu c ji angielskiej, ale nie zostało  już 
w nim nic z w ładcy.

Jak im  będzie dzisiejszy 34-letni książę 
W alji E dw ard  A lbert? P y tan ie  to  in teresu je  
raczej szeroką publiczność, ale nie po lity ­
ków. J e s t  zb y t m łodym , by m ógł być d o ­
radcą m inistrów  w sty lu  C ham berlaina lub 
B aldw ina. zby t zaś lojalnym  A nglikiem , by 
chciał być czem ś więcej, niż jego  ojciec. 
J e s t  św ietnym  sportow cem , choć zb y t czę­
sto  spada z konia , dobrym  tancerzem , cza­
rującym  —  jak  jego dziad —  człow iekiem . 
Lubi podróżow ać i w ygłaszać m owy. Byli 
żołnierze, k tó rzy  widzieil go w  okopach, 
i młode kob ie ty  p rzepadają  za tym  g en tle­
manem w  każdym  calu i m istrzem  m ody 
m ęskiej. A le —  bądźm y spokojn i —  p rzy ­
szły  E dw adr VIII nie będzie „o k rąża ł11 żad­
nego państw a, a  zapew ne ty lk o  ład n e  k o ­
biety . Św iat uzyska k iedyś św ietną, w y­
tw orną rep rezen ta tyw ną figurę, a le  p o lity ­
k a  pójdzie sw oją drogą. Z łoty w iek królów  
przem inął. ax.

Pożyczka wewnętrzna rozpisana będzie 
w roku przyszłym.

Warszawa 7fl2. (Telef. wł.). Wobec wia­
domości o pożyczce wewnętrznej ministerstwo 
skarbu wyjaśnia, że projektowana ustawa ma 
stanowić ogólne upoważnienie rządu do zacią­
gnięcia pożyczek wewnętrznych w wysokości 
100 miljonów zł. w zlocie, wohc ’ tego, że gene­
ralne upoważnienie z tytułu iuż wygasłych peł­
nomocnictw nie istnieje. Ministerstwo skarbu 
nie przewiduje emisji pożyczek wcześniej niż 
pozwolą na to rynki zbytu, co według obec­
nych obliczeń nie nastąpi r.rzcd latem 1929 r. 
Najbliższa pożyczka nie przekraczałaby 50 mi­
ljonów,

Warszawa 7/12. (Telef. wł.). Piątkowe „Sio. 
wo Polskie" podając wiańraiość o zamachu, 
pisze, że sprawców należy szukać wśród czyn­
ników wrogich naszemu państwu (prawdopo­
dobnie tajnej ukraińskiej organizacji w o j s k o -  

wej), które nie orjantując się w stosunkach per 
sonalnych, mierzyły w redakcję, a ugodziły 
w kierownika drukami.

IDENTYCZNOŚĆ DWU ZAMACHÓW. — 
ARESZTOWANIA.

Warszawa 7/12. (Telef. wł.). Starostwo grodz 
kie we Lwowie wydało oficjRny komunikat 
w sprawie obu zamachów bombowych w Kra­
kowie i we Lwcwie. Komunikat stwierdza iden­
tyczność sposobu wykonania obu zamachów. 
Posłaniec, k tóry  przyniósł paczkę do „Słowa

Spiętrzony żywioł Wołgi
pochłania w swych nurtach setki ludzi. 

Warszawa 7(12. (Telef. wł.). Wylew Wołgi 
rozszerza się z niezwykłą wprost szybkością. 
Fale podmyły już 2.000 domów mieszkalnych. 
Utonęło kilkaset osób.,

Polskiego1’, otrzymał ją  kolo Hotelu Georgea 
z rąk młodego człowieka, który podjechał pod 
hotel w dorożce automobilowej. Za odniesienie 
paczki posłaniec otrzymał 5 złotych. Paczka 
była długa na 40 cm., szeroka na 30 cm., była 
owinięta w szary papieir i przewiązana sznur­
kiem. Sama paczka byał zrobiona z  dykty 
drewnianej, do której przytwierdzona była 
rączka. Rączka połączona była ze srebrną rćzgą 
i czerwonym djabelkiem, który miał na szyi 
złoty łańcuszek, połączony z wnętrzem paczki 
w ten sposób, że w chwili, gdv dyrektor dru­
kami podniósł djabełka, łańcuszek się urwał 
. nastąpiła eksplozja. W ciągu nocy dokonano 
szeregu rewizyj i aresztowań wśród osób podej. 
rżanych. Znaleziono wiele m aterjału obciąża-

Ofiary morza Śródziemnego.
Warszawa 7[12. (Telef. w ł ). Ministerstwo, 

marynarki w Grecji ‘•■głosiło statystykę, we­
dług której w ciągu ostatnich dni na morzu 
Śródziemnem wskutek burz zatonęło 28 okrę­
tów, uszkodzonych jest 115, ponadto zatonęły 
32 żaglowce. Podczas katastrof zginęło 517

l u / ł o i

jącego.



Bfr. tt „GŁOS NARODU1* z dnia 9-go grudnia 1928. Nr. 3S6.

Oacin piszą inni?..
Zmićna Konstytucji bez „wstrząsów*

„R zeczpospolita/1 p rzestrzega  pos. Sobo­
lew skiego i innych  konserw aty stó w  praed 
grożeniem  „koniecznością" jak iegoś now e­
g o  zam achu s ta n u  n a  -wypadek, gdyby 
w Sejm ie n ie  udało  się przeprow adzić  zm ia­
ny K o n sty tu tc ji. M etodę pos. Sobolew skie­
go m ogłaby  naśladow ać lew ica.

„Nie "będzie mogła lewica oktrojowane- 
go przy pomocy p. Sobolewskiego i jego 
przyjaciół politycznych' ustroju zmienić 
w  drodze legalnej, no to  stwierdzi, że za- 

( chodzi mała necessitaa i spróbuje zrobić to 
inaczej —> rewolucyjnie; nie będzie mogła 
np. przeprowadzić wywłaszczenia większej 
własności ziemskiej legalnie, to znów 
stwierdzi, że zachodzi mała necessitas 
ł  spróbuje dokonać tego w drodze rewolu­
cyjnej i t. d. Obawiamy się — powta­
rzam —  aby teorja „ma!a necessitaa11 pos. 
Sobolewskiego nie natrafiła w Polsce na 

j  zbyt podatny gran t".

0 organizację obozu umiarkowanego.
W ostatnim z cyklu artykułów w „No­

wym Kurjerze11 dr. A. Niesiołowski zapro­
jektował stworzenie wielkiego bloku naro­
dowego, w skład którego weszłyby: 1) Ch. 
Dem. złączona z NPR., 2) Stronnictwo Na­
rodowe, 3) „Piast11. Zadaniem bloku była­
by walka z socjalizmem i masonerią.

„Dla uniknięcia ponownego rozbicia — 
I dla przeciwstawienia się polityce rozbija­
nia, należy blok zmontować jako czynnik

1 stały , zorganizowany z wspólnemi władza- 
m i i zasadniczo nierozerwalny; wszystkie 
kwest je należy uprzednio rozstrzygać w ra­
mach bloku j  jedynie w razie niemożliwo­
ści uzgodnienia opinji należy dawać stron-

I nictwu wolną rękę zasadniczo tylko w spra­
wach, nie objętych wspólnym programem11. 
P odział te ren u  p racy  w yobraża  sobie 

d r . N iesiołow ski n astępu jąco :
„Ghrześcijańsko-narodowy obóz pracy 

(nazwę ustali się dopiero po połączeniu 
NPR. i Cih. D.) —  obejmie wszystkich, Któ­
rzy żyją z pracy najemnej — od robotni­
ków miejskich 1 rolnych do inteligencji, 
włącznie urzędników. Dzisiejsze Stronnic­
two Narodowe: handel, przemysł, większa 

I własność ziemska i rzemiosło. Piast: wło­
ścianie, drobni i -więksi. W szystkie inne 
ugrupowania nie m ają racji bytu — i mu- 

. szą zniknąć. Podział ten zasadniczy nie 
I oznacza oczywiście, by okazyjnie do stron- 
\n ic tw a  z różnych względów nie mogli na­

leżeć i przedstawiciele innych stanów. Ale 
nie należy rozpraszać swej energji i wcho- 

, dzić na cudzy teren11.
’  Projekt dra Niesiołowskiego został dość 

łyczliwie przyjęty przez „Gaz. Warszaw- 
ską11 (Stronn, Narodowe). Jednakże projekt 
ten nie jest wyrazem opinji Ch. D. Świad­
czą o tem dalsze artykuły dyskusyjne, któ­
rych autorowie wypowiadają się za wezeeh- 
gtamowością Ch, D.

„Będziemy zawsze —  czytamy w „N. 
Kurjerze1* —* i wszędzie bronili robotnika 

i i  pracownika przed wyzyskiem ze strony 
\ tak  jeszcze dziś słabo uspołecznionego ka- 
'• pitału, ale do walki z dzisiejszą krzywdą 
Judzką, do walki o zgodę i harmonję spo­
łeczną, do walki o przyszły, idealny ustrój 

( św iata będziemy organizowali pod sztanda­
rem Ch. D. wszystkie sfery*4.

Walka z pojedynkami w wojsku,
W dyskusji prasowej ustala się coraz 

bardziej przekonanie, że źródłem epidemji 
pojedynków są sfery wojskowe, w których 
utrzymuje się jeszcze błodmy pogląd na 
„obronę honoru z bronią w ręku1*. Słusznie 
pisze z tego powodu dwutygodnik „Szczer- 
biec“:

„Wojskowe sądy honorowe muszą wresz­
cie zaprzestać piłatowego umywania rąk 
! obłudnego prowokowania pojedynku przez 
nakazywanie załatwienia sprawy „stronom 
we własnym zakresie1*, gdyż tym sposobem 

1 bezpośrednio przyczyniają się do zbrodni 
pojedynku. Dla oficerów instytucję poje­
dynku powinna całkowicie zastępować in- 

v  sty tucja sądów honorowych'1.

r.larus, Temistoklss i Sokrates o... 
pojedynku.

„W iad . L ite r.11 c y tu ją  z dzieła  Schopen­
h a u e ra  k ilk a  ciekaw ych ustępów  o reag o ­
w aniu  w ybitnych  m ężów  za  staroży tności 
n a  obrazę honoru:

„Gdy naczelnik Teutonów proponował 
Marjuszowi pojedynek, bohater ten kazał 
odpowiedzieć, że „jeżeli mu życie obrzy­
dło, to  może się powiesić11, posyłając jedno- 

1 cześnie gladjatora, z którym mógłby się 
bić ile zecheo. Czytamy w Plufarchu. że 

-Eurybiades, dowódca floty, dyskutując 
z Temistoklcsem, miał podnieść laskę, chcąc 
go uderzyć; nie widzimy wcale, ażeby ten 
wyciągnął szpadę; powiedział tylko: „Bij, 
ale słuchaj11. Co za oburzenie musi uczu-

Przegląd
RELIGJA A SOCJALIZM.

Publiczna konferencja „religijnych socjali­
stów11 w .Wiedniu, o której w swoim czasie 
„Głos Narodu11 donosił, wywołała bardzo ży . 
wą dyskusję po obydwu stronach: w obozie 
katolickim i w obozie socjalistycznym... Czy 
jest możliwem porozumienie między socjaliz­
mem a  katolicyzmem? Oto pytanie, które na­
dawało ton zebraniu wiedeńskiemu, a które 
teraz raz po raz wraca w dyskusji.

Prasa socjalistyczna odpowiada -na nie 
w sposób ustalony długoletnią agitacją: — po­
rozumienie jest możliwe, ale pod warunkiem, 
że religja przestanie być „podporą kapita­
lizmu14, t. zn. w języku socjalistycznym, że się 
stanie podporą rewolucji socjalistycznej.

W obozie katolickim Austrji większość 
głosów wypowiada się kategorycznie przeciw 
dyskusji o porozumieniu. Dyskusja taka jest 
zbyteczna. Społeczna nauka Kościoła jest 
określona. Trzeba ją  tylko znać i trzeba ją 
w życie wprowadzić. Wówczas socjalizm .-tra­
ci rację bytu.

Pojawiają się jednak glosy fantastów, k tó ­
rzy z pewnych, bardzo zresztą nieśmiałych, 
wystąpień „chrześcijańskich socjalistów11, w y­
ciągają wniosek,, że nie jest wykluczony w. so­
cjalizmie kiedyś w przyszłości zwrot do religji. 
Chcą mu — powiadają — przygotować teren 
i warunki... Lecz — odpowiada im w „Reiehs- 
post11 pewien robotnik fabryczny z Wiednia — 
są to, na razie przynajmniej utopje!

„Socjalna Demokracja11 — pisze — która 
świeżo podczas wielkich misyj ludowych (któ­
re się jesienią odbyły w Wiedniu, przyp. ..Gło­
su Narodu11) w swoich organach partyjnych 
chwaliła się, że codziennie przeprowadza 50 wy 
stąpień z Kościoła, — miałaby nagle poczuć 
w sobie nagle serce dla katolicyzmu?11

Co się zaś tyczy zebrania „religijnych so­
cjalistów11. które — rzecz znamienna — odbyło 
się w magistrackim lokalu, to wzmiankowany 
robotnik zauważa: „Żadnemu z katolickich 
stowarzyszeń od wielu la t nie udało się uzws. 
kać na zebranie sali urzędowej, — a natom iast 
„religijni socjaliści11 bez trudu zyskują je 
w wielu okręgach miasta, Czy to nie daje do 
myślenia?

I wreszcie dochodzi do następującego 
wniosku: „Nie! W spółpraca z socjalistami jest 
niemożliwą,-jak długo austro-marksiśei nie po­
rzucą szatańskiej nienawiści do wszystkiego, 
co katolickie w słowie, piśmie i czynie... •— 
Umacniajmy nasze katolickie organizacje. -Tu 
jesteśmy u siebie w domu. Tylko na tej pod­
stawie możemy my, chrześcijańscy robotnicv. 
żądać, by także pewna część przedsiębiorców, 
których teraz z ehrześcijaósńtwem tylko me­
tryka  łączy, więcej chrześcijańską była w in­
teresie, handlu, pracy 5 myśleniu".

wać czytelnik, „człowiek honoru11, nie znaj­
dując w Plutarchu, ażeby korpus oficerów 
ateńskich oświadczył, iż nie chce dłużej 
służyć pod tym Temistoklcsem.

Pewien ustęp Platona dowodzi, że staro­
żytni nie mieli nawet najmniejszego poe.zn- 
cia tego punktu honoru rycerskiego. Sokra­
tes wskutek swoich licznych dysput często 
był narażony na zniewagi, co znosił z naj­
większym spokojem; pewnego dnia, dostaw­
szy udrzenio nogą, przyjął to bez gniewu 
i rzekł do kogoś, kto się dziwił: ..Czy gdy­
by mnie osioł kopnął, poszedłbym na skar­
gę “ Innym razem, gdy mu ktoś powiedział: 
„Ten człowiek gwatłownie na ciebie napa­
da; czy cię tem nie znieważa?11, Sokrates 
odrzekł: .N ie, gdyż to, co mówi nie tyczy 
się mnie11.

„Orates, sławny fiiozof-cynik. dostał od 
muzykusa Nieodroma taki siarczysty poli­
czek, że cała t.warz mu spuchła. I zaszła, 
krwią; wtedy przywiązał sobie do czoła 
deseczkę z napisem ,JNieo<lrom to zrobił11, 
co okryło tego flecistę ogromnym wstydem, 
że popełnił czyn tak grubjański względem 
człowieka., którego całe Ateny czciły i uwiel­
biały11.

Echa zbrodni w parku beiwedsrskim.
K lub N arodow y w niósł in terpelac ję  z p o ­

wodu za trzym ania  d ruku  num eru „W ieczo­
ru W arszaw sk iego11 z dn ia  5 grudnia, ze 
szczegółam i m orderstw a w  p a rk u  belw eder- 
skim. Dwaj funkcjonariusze policji objęli 
straż przy maszynach w drukami ośw iad­
czając, że mają rozkaz nie wypuścić nu­
meru z drukami przed otrzym aniem  w y raź ­
nej dyspozycji z K om isaria tu  Rządu. In te r­
im? fanci w skazują , że w  Polsce nie ma cen­
zury prewencyjnej i żąd a ją  u k aran ia  w in ­
nych.

W ładze pow inny is to tn ie  winnych' su ro ­
wo u k a rać , gdyż niezręczność niższych 
urzędników  n iesłychanie  rządow i szkodzi. 
Znowu zrodzi s ię  w społeczeństw ie przeko­
nanie, że obozowi „ san ac ji"  chodzi o za tu ­
szow anie sp raw y  i że to je s t p raw a równie 
n iejasna, jak  „zagin ięcie" g en era ła  Z agór­
sk iego .

religijny,
-  JESZCZE KONNERSREUTH.

Możemy się oburącz podpisać pod temi 
wnioskami... Dla katolików, którzy rozumieją 
niebezpieczeństwa socjalizmu dla życia ducho- 
wo.moraluego jednostek i społeczeństw, niema 
innej drogi, jak wzmocnienie katolickich orga- 
nizaeyj oświatowych, zawodowych, politycz­
nych. I, jeszcze jednol Mniej należy mówić o 
walce z socjalizmem, a więcej o walce z biedą 
materjalną i moralną warstw ludowych! Sło­
wami socjalizmu się nie zabije; ale wiadomo 
zaś, że jogo wpływ maleje tembardziej, im 
bardziej lud jest zadowolony!

* *
Po paru miesiącach spokoju zaczyna być 

znowu głośno w Niemczech ze sprawą styg. 
matów Teresy Neumann z Konnersreuth. Do­
wiadujemy się np. że zdemaskowano oszustwo 
jakiegoś zręcznego szarlatana w Berlinie, któ­
ry na „życzenie publiczności11 wywoływał u 
siebie podobne objawy krwawienia, które w y. 
stępował u Teresy z Konnersreuth. Nasze 
dzienniki pisały wiele o pojawieniu się tego 
indywiduum, nie podały jednak wiadomości o 
zdemaskowaniu szarlatana.

Ponadto ukazało się w Niemczech szereg 
studjów naukowych, bądź popularnych broszur 
o Teresie Neumann. Sprawozdawca „Germa­
nii11 dzieli je na 3 rodzaje: Pierwszy stanowią 
glosy traktujące Konnersreuth. jako histerję ko 
biecą, Do nich należy pogląd dra Ewalda, któ­
ry z pozwoleniem biskupiego ordynarjatu 
w Regensburgu obserwował stygmatyzowaną. 
Drugi rodzaj stanowią głosy, które widzą cud 
w Konnersreuth. W tym duchu rzecz p rze t. 
stawia znany publicysta katolicki Fr. v. Lama.

Najwięcej jednak głosów opowiada się za 
rezerwą w stosunku do wypadków w Konnens- 
reuth. W tym duchu idą przedewszystkiem ffło. 
sy przedstawicieli władzy duchownej, jak Bis­
kupa W aitza z Feldldrch i kardynała Faul- 
habera z Monachjum. W arto zapamiętać sobie 
szczególnie mądre słowa ostatniego Dostojnika 
Kościoła. W przemowie swojej, którą kardynał 
Faulhaber w sprawie Konnersreuth wypowie­
dział w dniu 6 listopada 1927 w katedrze 
monachijskiej, ustalił on lulka zasad. Siódma 
z nich brzmi: „Kościół wymawia słowo „cud11 
bardzo powoli. — dlatego nie należy się i nam 
spieszyć. Wiara katolicka stoi na mocnym 
gruncie zarówno z Konnersreuth‘em, jak i bez 
niego, — dlatego nic trzeba się niepokoić11.

O całej ciekawej sprawie Teresy Neumann 
poucza najlepiej i bezstronnie studjum kano. 
nika z Eichstadt, Kr. Dr Karola Kiefera p. t. 
„Konnersreuth im Lichto des Schriftums und 
der W irklichkeit'1 (Eicbstdtt, Vcrlag Phil. 
KrSnner u. M. Dantlcr). Czytelnik znajdzie 
w nim i przegląd odnośnej literatury, i orze­
czenia komisyj lekarskich, i oświadczenia ofi­
cjalne władz kościelnych, i, wreszcie objek. 
tywne przedstawienie wypadków.

Pejot.
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0 polski mandat do sejmu w Bernie
„Prager Presse1’ podaje rezultat wyborów 

na Śląsku—Morawach. Minimalna liczba głosów 
potrzebnych do otrzymania mandatu, wynosi — 
£9.930. Zachodzi pytanie, czy jedna lista pol­
ska, gdyby powstała, dałaby jodan m andat do 
sejmu w Bemie?

Lista zjednoczona polska skupiła 29.585 gło 
sów, — lista zaś polskich socjalistów 9 4C6. 
Razem więc na polskie listy padło 39.051 gło­
sów. Jest prawdopodobnem, że, gdyby była 
jedna lista, wówczas głosów polskich byt by 
nieco więcej, i polska lista zdobyłaby potrzem y 
dzielnik. Niestety, partyjność socjalistów u1 de­
mo żli wiła Polakom zyskanie mandatu.

WYNIKI NA SŁOWACZYŻNIE I RUSI.
Wyniki wyborów samorządowych na Słowa 

eeyźnie są następujące: Ludowcy (st.r. ks. Hiin. 
ki) 9, Republikanie (agr.) 8; Komuniści 5: Sucj. 
Dem. 3; Węg. Str. Narodowe 3; Węgierscy 
ohrz. socj. 3; Ludowcy tozsl. stron Ludowe) 1: 
Słowackie stron, narodowe 1; Żydzi 1; Nar. De­
mokraci 1; Nar. Socjal. 1 mandat.

Na Rusj Przy karpackiej: Republikanie (agr) 
i; Węgierska, opozycja 2; Komuniści 2; Żyd. 
Stron. Agrarne 1; Stan średni 1; K urtyak 1; 
Rusińscy son. demokr. 1 mandat.

Jak  z tego widać, na Słowaczyźnic i Rusi 
Przy karpackiej jest silna mniejszość w igier­

ska.

Walki wewnętrzne w królestwie 
S. H. S.

Stosunki wewnętrzne w Jugoslawji zaostrzy 
ły się ostatnio bardzo pod wpływom zaburz ń 
z 1 grudnia. Do dawmiejszych zaburzeń przyby­
ły nowe.

W dniu 5 b. m. chorwacka partja chłopska 
Urządziła w Zagrzebiu akademię żałobną dla 
uczczenia pamięci tych, którzy przed la ty  10

protestowali przeciw połączeniu Chorwacji 
z Serbją W ulotkach, które z tej okazji roz. 
rzucono po mieście, wołano: „Dziesięć la t .zje­
dnoczenia wypełniły po brzegi kielich gory-zy 
narodu chorwackiego... Godzina walki wybiła. 
Między Serbami a Chorwatami porozumienie 

jest niemożliwe. Nie chcemy go Stoimy na pa­
lu w'a!ki: „Oko za oko, ząb za rąb1*.

Przywódca opozycji chlopsko-demokratycz- 
uej, Pribicewicz, oświadczył, że opozycja nie 
cofnie się przed żadną bronią w walce z Eel- 
gradem. Co się zaś tyczy planów politycznych, 
to jego zdaniem jedynem w yjśuem  z obecnej 
sytuacji byłaby zupełna przemiana ustroju S- 
H. S. na państwo federalistyome. Winnyby „C- 
go zdaniem powstać następujące autonoonje 
w obrębie S. H. S.: Serb,ja; Chorwacja; Dal­
macja; Słowenja; Bośnia, wreezcie Hercegowi­
na i Czarnogóra.

min 5 b. m. został proklamowany strajk  
na uniwersytecie w Zagrzebiu Nie przyłączyli 
się rlo niego tylko studenci farmacji, prawie 
sami Serbowue. Uwięzieni przywódcy strajku 
rozpoczęli głodówkę. Uniwersytet został z im . 
knięty do 9 b. m.

W bardzo trudnej sytuacji znalazł się rzą-d 
belgradzki, na którego czele stoi Słoweniec, ks. 
Korosz-ee. Prasa zagrzebska zwalcza go za 
•'.współpracę z Serbami. Prasa l-e.gradzka zlś 
wyrzuca mu ustępliwość w stosunku do Chor­
watów Nie ulega wątpliwości, że w najbliż­
szym czasie przyjść musi do stan <*, czych de- 
cyzyj. Albo rząd ks. Koroszeca przejdzie do re- 
presyj, któreby uspokoiły falo wrzenia, albo, 
jeżeliby nie chciał wejść na tę drogę, bęćzte 
musiał ustąpić i zrobić miejsce „silnemu rządo. 
w r1 serbskiemu. Coraz częściej mówi się w Pel. 
gradzie o dyktaturze wojskowej, jako jedynem 
wyjściu z trudności.

ŁAZIENKI
umywalnie, klozety, urządzenia 
wodociągowe i gazowe poleca

J. MEISELS
ZAKŁAD INSTALACYJNY

Kraków, ul. Karmelicka 3,
Telefon Nr. 163. 675

Walka o prawa dla Polaków 
w Niemczech.

Zapowiedziane ustępstwa dla mniejszości 
polskiej w dziedzinie szkolnictwa wywołały 
niezadowolenie wśród tndemieckick nacjona­
listów.

Na posiedzeniu pruskiej rady państwa po­
seł wschodnio-{>ruski bar. Goyl złożył w imie­
niu swojej frakcji oświadczenie przeciw zapo­
wiedzianemu dekretowi rządu pruskiego o pol. 
skieiu szkołrAetwio mniejszościowem w Pru­
sach. Frakcja niemiecko-uarodowa uważa za­
równo tr.eść dekretu jak  i moment obecny za 
nieodpowiedni do ogłoszenia-. Niemiecko-naro­
dów i protestują przeciw przyznaniu odnoś­
nych praw mniejszości polskiej, dopóki Pol­
ska, zdaniem wnioskodawców, traktuje mniej­
szość niemiecką wbrew międzynarodowym zo­
bowiązaniom. W razie, gdyby dekret został 
ogłoszony, niemieeko.naroiowi żądają, aby po­
stanowień jego nic stosowano, dopóki Polska 
nie zmieni swojej polityki szkolnej w stosunku 
do mniejszości niemieckiej. Zarówno komisja 
oświatowa, jak i plenum pruskiej rady pań­
stwa odrzuciła żądanie nieariecko-narodowych 
co do nieogłoszenia dekretu.
— o— MB— ■— m m m m — — t e a m — a —

Ks. Biskup kielecki o młodzieży 
pozaszkolnej.

Ks. Biskup Augustyn Łosiński wydał ode­
zwę do duchowieństwa swej diecezji, nawo­
łując księży do dalszej niezmordowanej pra­
cy nad młodzieżą, pozaszkolną. List pasterski 
stwierdza pocieszający postęp pracy w tej wa­
żnej dziedzamie duszpasterstwa, wskazuje dal­
sze drogi do jej rozwoju i przypomina uchwa­
ły zeszłorocznego Synodu diecezjalnego, 
a zwłaszcza sta tu ty  310—313, w których K*- 
Biskup zwięźle i treściwie ujął duszpasterstwo 
młodzieży pozaszkolnej. W sta tu tach  tych die­
cezja kielecka ma zakreślony przejrzysty i 
wszechstronny program pracy nad młodzieżą- 
(KAP.).

W y p o ży cza ln ia  k s ią ż e k  p . 1.
C zyte ln ia  N a u k o w a  i B e l e t r y s ty c z n a  —  ś w .  J a n a  8
poleca: podręczniki uniwersyteckie, lektury 
gimnazjalne, nowości powieściowe i naukowe 
w języku polskim, francuskim, niemieckim, 
angielskim i włoskim. —• Książki dla młodzi ?ży. 

.Wysyłka, na prowinc ję.
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N ajw iększy w ybór
zegarków kieszonkowych 1 ściennuch
z e g a r ó w  Kontrolajatych stróżów nocnych

p o  1 e  e  a

MARCELI BOJARSKI K r a k ó w ,
ul. F~-iańska 4.

(dom własny)
R o k  z a ł o ż e n i a  1S64

W y d a je  to w a r  n a  a a y g n a ty  S p ó łd z ie ln i „ S T O  K*

Pończochy damskie c ie p łe  od 
2’40, pończoszki dzie­
cinne,skarpetki męs­

kie, rękawiczki, ciepła bielizna męska i damska 
oraz chusteczki do nosa poleca

ZOFJA AKSAKOWA Kraków. S L 4

PODŁOGI
a s b e s t o w o -  : _
są zupełnie bez szpar, ciepłe, bez­
pieczne, pod względem  ognia, grzy­
ba i w ilgoci, elastyczne, hygjeniczne, 
nie wrażliw e na oliw ę i zmiany  
temperatury, zupełnie w olne od 
pyłu, kurzu i robactwa, łatw e do 
czyszczenia, przyjemne do chodze­
nia i przebywania — jak również  
posadzki teracowe, schody z sztucznego 
kamienia, naśladuje zupełnie granit 
śląski i szwedzki, karst i t. p. wykonuje

W. GUTTER, Krakó#, Bernardyńska 10
IH Tel. 3493. R ok założenia 1910. Tel. 3493.

Pierwszorzędny

Zakład Krawiecki
Związku Katolickich Krawców 
K r a k ó w ,  ulica Florjańska 7.

Za cicho... K łótnia małżeńska na ulicy. 
Padają słowa coraz bardziej ostre i głośne. Do­
koła rozindyczonej pary zbiera się garstka lu­
dzi, potem tłum. Dość ciekawych wzrosła wre­
szcie do tego stopnia, że jakiś osobnik, stojąc 
na palcach w końcu gromady, zawołał: — Hej! 
głośniej wymyślać! Tu nic nie słychać!...

J l a  z ie m ia c fk  (Rzjs>£tc j .

Dni przeinwgruźl.cze w ca ej Polsce.
Min. spraw wewn. wydało do wojewodów 

specjalny okólnik, polecając wojewodom orga­
nizowanie dni przeciwgruźliczych. Ministerstwo 
komunikacji zezwoliło na sprzedaż nalepek 
■przeciwgruźliczych w kasach kolejowych od 17 
do 24 b. m. Ministerstwo W. R. < O. P. poleciło 
akcję dni przeciwgruźliczych w  zystkim kura. 
tonom okręgów szkolnych. Ministerstwo Poczt i 
Telegrafów zezwoliło na sprzeiaż nalepek w u- 
rzędach poczt, i tel. w ciągu całego bieżącego 
miesiąca. Również Min. Skarbu poparło wybit­
nie tę akcję.

Sezon zimowy w Rabce.
Sezon zimowy w Rabce już się rozpoczął. 

Wraz z pierwszym śniegiem i mrozem poczęli 
zjeżdżać goście tak. że zapewne ofcoło Dobrwy 
grudnia będzie tu rojno i gwarno. Rabka zyska, 
la też wiele na swym wyglądzie estetycznym, 
gdyż na wniosek Komisji Źdroj wej, Starost wo 
nakazało usunięcie budek i straganów rozmiesz­
czonych po calem uzdrowisku. W ten spo.ób 
zniknęło około 20 obrzydliwych, drewnianych 
budyneczków, które urągały w.-zelkim warun­
kom sanitarnym, a zdrojowisku nadawały wy­
gląd obskurnej mieściny. Na miejscu zburzo­
nych powinny stanąć stylowe kioski. Energicz­
ne zarządzenia władz unormują chaotyczną do­
tychczas rozbudowę zdrojowiska. {Połap.).

Po zamachu na „Słowo Polskie".
Jak  donoszą, ze Lwowa, śledztwo prowadzo­

ne energicznie w sprawie wybuchu tajemniczej 
przesyłki „na Mikołaja", nie dało dotych^ias 
żadnych pozytywnych rezultatów. Za. war'ość 
śrutu w bombie świadc<zy o tern. że była ona 
domowej roboty. Ranny dyrektor Skrzyezyński 
oświadczy! przedstawieniom prasy, iż wyklu­
cza, by zamach był aktem jakiejś zemsty oso­
bistej; przypuszcza raczej, że dokonano na jego 
osobie zamachu jako na redaktorze odpowie­
dzialnym i wydawcy .,Słowa Polskiego".

Afera Hamermanna zatacza kręgi.
W związku z głośną aferą brylantową, wy­

kry tą  w tyct dniach w Toruniu, gdzie areezto. 
wano międzynarodowego przemytnika drogich 
kamieni Bammermanna. urząd celny w Tcze­
wie przeprowadził rewizję w Starogardzie w kil 
ku sklepach jubilerskich, które pozostawały 
w kontakcie z przemytnikiem. Podczas rewi­
zji skonfiskowano znaczną ilość złotych zegar­
ków, pierścionków i szlachetnych kamieni w kH 
ku firmach. Śledztwo ujawniło równi A  przemyt 
futer i ustnych harmonijek.

WALNE ZEBRANIE KSIĘŻY „UNITAS"
W ŁOMŻY.

Zebranie ogólne Księży „Unitas", które od­
było się w dniu 1 bm. w Łomży, aprobując 
działalność zarządu, postanowiło i nadal pro­
wadzić swą pracę w podwójnym kierunku: 
finansowanie katolickiej akcji społecznej na 
terenie diecezji i uświadomienie kulturalno- 
oświatowe. W tym celu wszyscy członkowie 
opodatkowali się w wysokości 10 proc. od 
uposażenia rządowego, co umożliwia subsydio­
wanie Stowarzyszeń Młodzieży kwotą 1000 zło­
tych, redakcji „Życia i Pracy" 500 zł., gimna­
zjum ks. Piotra Skargi 400 zł. miesięcznie. 
Nadto „Unitas" prowadzi spóldzielnię-księgar- 
nię, która zaopatruje księży w potrzebne do 
służby Bożej rzeczy, zakłada po parafjach bi- 
bljoteki parafjalne, wydaje 5-eiogroszowe bro­
szurki p a  czasie, dostarcza zdrowej lektury 
w postaci książek dla młodzieży szkolnej. Po­
mimo stadjum organizacyjnego spółdzielnia
wykazała pewną nadwyżkę w dochodach. No­
wy zarząd zamierza w roku bieżącym popro­
wadzić zakładanie bibljotek, a  przez wydawa- 
nie okólnika dla swych członków skoordyno­
wać wysiłki poszczególnych księży dla dobra 
Kcśeiola. Obecny na zebraniu Ks. Biskup Łu- 
k'_mski w ciepłych słowach podziękował za 
dotychczasową pracę i podał kilka praktycz­
nych uwag co do zamierzeń na przyszłość. 
(KAP.).

NOWI GENERAŁOWIE.
W początkach przyszłego roku mają nastą 

pić awanse wśród oficerów'' najwyższych rang 
Między innemi przewidziane je.-t mianowanie 
czterech nowych generałów brygady, oraz 8 
generałów dywizji.

W MIEJSCE ZMARŁEGO KS. INFUŁATA 
MEISSNERA zamianował Ojciec św. dzieka­
nem infułatem kapituły metropolitarnej w Po­
znaniu ks. Mgr. Józefa Kłosa.

APTEKA POD „G W IA Z D A  K. W IS Z N IE W S K I
Sp. z ogr. odn.

T elefon  Nr. 31. K raków , u lica  F lo r ia ń sk a  15. T e le fo n  Nr. 31

zawiadamia że wszystkie

Z I O Ł A  L E C Z N I C Z E
Dra flloz. O skara W o i n o w s k l e ^ o  Warszawa, uH r;a Hortensją 3. m ,

Znak stoTrny:

..CANCEPOL1
Cena zL 21’—

Znak słowny

.,OAPA‘
Cena zł. 19’50

Znak słowny:

..X lM l\S ‘‘
Cena zl. 10‘50

Znak słow ny

ARTROLIN
Cena zł. l i r 50

sa stale na składzie 
Specyfik pod nazwą; Znak s łow ny

Zioła przeciwko wrzodom 
i nowotworom na kiszkach

Specyfik pod nazwą:
Zioła przeciwko wymio­
tom, oraz atonji kiszek

Specyfik pod nazwą.

„UROBSiM"
Cena zł. i -95 

Znaa sfowny:

■ TIIAN
Cena zł. 13‘30 

Znak Bkownv:

Specyfik pod nazwą;
Zioła przeciwko choro­
bom nerek i pęcherza

Specyfik pod nazwą:
Zioła przeciwko niedoma 
ganiom skrofulicznym.

Specyfik ood nazwą.
Zioła przeciwko choro- „KPILOBINNrr Zioła przeciwko chorobom
bom płucnym i błędnicy. —Cena zł. 2 0 '—  nerwowym 1 epilepsji.

Specyfik pod nazwą; 
Zioła przeciw ko reum atyzm  o* 
wi, a r tre  ty zmówi, podagrze 

■ ischiasow i.

Znak słowny:

..OALTOl*
Specyfik pod nazwą;

Zioła przeciw ko c ierp ieniom  
w ątrob ianym . woreczka iółeio* 
wego I kam ieniom  żółciowym

•SŁCena zł. y*70 t _
TIJRN IJR f!Z N If!7V  STALE na s k ł a d z i e  w  c y l  n d r y c hI Ł ł Ł ł l N  STALOWYCH 1 WORKACH GUMOWYCH
ŚR O D K I LECZNICZE K R A J O W E  I Z A G R A N I C Z N E .

Broszurka o ziołach leczniczych Dra filoz. O skara W ojnow skiego lest do nabycia
w aptece gratis.

Przy zakupnie należy zwracać baczną uwagę na znak słowny ochronny i markę
fabryczną i c e n ę  jak w yżej !!!fabryczną i c e n ę  jak w yżej !

Zamówienia pocztowe uakutecznia się oawrotną pocztą.

Z  c o j c j o  ś w i a t a .

Wybuth zabił 19 osób.
Według doniesień z Nowego Jorku, w fa­

bryce produktów desyntekcyjnych w pobliżu 
E4zt-River nastąpił onegdnj wybuch, który za­
bił na miejscu 4 osoby; 6 innych odniosło cięż­
kie poranienia., zaś 15 zginęło na przestrzeni 
100 y a r d ó w  od miejsca wybuchu W szystkie 
szyby w okolicznych domach zostały wybite. 
Przyczyny wybuchu nie są jeszcze znane.

Zgon austriackiego uczonego,
W  Wiedniu zmarł 5 bm. dr. Leon Kelta er 

profesor tamtejszego uniw ersytetu, przeżyw­
szy 69 lait. Zmarły należał do najznakom it­
szych badacz ów Szekspira, o którym  wydał 
szereg Isieł wśród nich najlepszą swą książ­
kę „Reste n n g  Snakespeare". Frof. Keliner uro­
dził s i ę  w  Tarnowie; z przekonań był sjonńsłą.

Sztuczny „człowiek* mówi.
Od sensacyjnego wynalazku elektrycznego 

eziowieka-ma&zyny, k tórego dokonał am ery­
kański inżynier W ensley, upłynął właśnie ro-k. 
Przez ten czas pracował W ensley bez przerwy 
nad udoskonaleniem swojego pomysłu, docho­
dząc do wyników, brzmiących jak  bajka. Do­
tychczas umiał sztuczny człowiek, nazwany 
„Telev;ox'‘, wykonywać szereg czynności anto­
ni; ycznde dzięki swojemu mechanizmowi. I ta k  
p otrJń  zapalać gaz i elektryczność, otwierać 
centralne ogrzewanie, puszczać w  ruch maszy­
ny i t. p. Najdzdwmiejszem w  tem wszystkiem 
było. że autom at spełniał te czynności jedynie 
na skutek ustnego rozkazu, tak  jak  gdyby był 
żywą isto tą. Skoniplikowana akustyczna apa­

ra tu ra  -wewnątrz mechanizmu spraw ia, 4e pe­
wne i  zewnątrz dochodzące głosy, wyzwalają 
w nim odpowiednie czynności. Obecnie,<i to  
jest jego najnowsze udoskonalenie, „Televox“ 
po spełnieniu każdego zadania, daje odpowie­
dnim dźwiękiem znać, że rozkaz wykonał.

POLAK NA KONGRESIE MEDYCZNYM 
W KAIRO.

Dr. Antoni Jurasz profesor chirurgji uni­
wersytetu poznańskiego wyjechał w tych 
dniach z Poznania, jako delegat rządu polskie­
go na uroczystość 100 rocznicy uniwersytetu 
w Kairze i kongres medycyny tropikalnej.

FRANCUSKIE NAGRODY LITERACKIE.
W edług doniesień z Paryża, nagrodę literafl 

ką Akademji Gonoourt otrzymał Gonstantine 
Weyer za powieść „Un homme se penche sur 
son passe”.

Nagrodę Femima przyznano pisarce Domini. 
que Dunois za książkę „Georg-tte garou".

KOWALSKI ZAGRANICĄ.
Jak  donosi szwajcarska ,,KIPA“, skazany 

przez sądy „arcybiskup" marjawicki. KowalsB 
przyjechał do Zagrzebia z wizytą do Kaloge- 
ra, starokatolickiego „biskupa", karanego są­
downie tak samo, jak i Kowalski, za niemoral­
ne prowadzenie się. (KAP).

WYLEW WOŁGL ,
Wylew największej rzeki europejskiej przy­

biera katastrofalne rozmiary. Stan wody pod­
niósł się w ciągu ostatnich dni o 2 m. 10 cm., 
ponad poziom normalny. Niektóre niżej poło­
żone dzielnice Astraćhania i Carycyna są za 
grożono powodirią.

EKSCESY ANTYŻYDOWSKIE NA 
UKRAINIE.

Kol om je żydowskie na Ukrainie stały się 
ponownie areną zajść pomiędzy kolonistami 
a Ludnością miejscową. Podburzona przez agi­
tatorów  grupa włościan napadła na kolonję 
imienia Kalinima, niszcząc tam kilkanaście do­
mów i bijąc kolonistów. Oddział milicji inter­
weniował dopiero wówczas, gdy włościanie 
po dokonaniu spustoszeń opuścili kolonję.

ZASĄDZENIE KOMUNISTÓW WE 
WŁOSZECH.

Ja k  ż Rizymu donoszą, główmy oskarżony 
w procesie komunistów Palm i, skazany został 
na 24 la t więzienia, inni? na karę 8— 10 la t 
więzienia, 6-oiu oskarżonych uwolniono.

ZNALEZIENIE STAREGO RĘKOPISU 
SŁOWIAŃSKIEGO.

Według doniesień z Rzymu, w bibljotece 
miasteczka kalabryjskśego Soriano, będącego 
celem licznych pobożnych pielgrzymek, odkry. 
to stary słowiański kodeks z  XIV. wieku. Za­
wiera on cztery Ewangelje, oraz glossy boczne, 
a spisany jest w języku ruskim.

2 ) r o 6 n e  w i a d o m o ś c i .
WYPADKI TRAMWAJOWE mnożą d ę  

w Wiedniu tak dalece, że statystyka, za r. 1927 
wykazuje ich 5.638, z 483 rannymi i z 21 żabi. 
tymi. Przeciętnie zdarza się w Wiedniu 15 wy­
padków tramwajowych dziennie.

PRÓBNY LOT „ZEPPELINA" nad jeziorem 
Bodieńskiem i Alpami Szwabe ki emi odbył się 5 
b. m. i trwał 5 godzin Udział w tej podroży 
wzięło 90 osób, przeważnie z pośród personalu 
zakładów Zeppelinów®kich.

Za spokój duszy ś. p.

I Prałata Zponla Świdra
Proboszcza polskiej parafji 

M. B. Szkapleżnej w Bayonne N. J.
zmarłego w  Jersey City, 13 listopada 

1928 roku,
odprawione zostanie

Nabożeństwo ża ło b n e
w poniedziałek 10 grudnia b. r. o godŁ 
8 w kościele Bożego Ciała na Kazimierzu.
Na to nabożeństwo zapraszają Wielebne 

Duchowieństwo i Wiernych
XX. Kanonicy Lateranońscy.

Zakład pogrzebowy J. .Wolnego w Krakowie,

08197725
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Z najmłodszej poezji.
Pieg ohrtfng.

Trzystu się nas dziś porwie na wystrzał, jak
[jeden,

trzysta- ciał klinem się weprze w powietrze, jak
[w wodę...

Słońce iskier naręcza posieje w ulic grzędy 
i  członki nam naoliwi sprężyste i młode.

Sto klubów ufnie złożyło godeł swoich dumę 
na, prężnych piersiach naszych dudniących, jak

[miechy,
a wzdłuż chodników kipiących niecierpliwym

[tłumem
fysiące patrzeć na nas będą z zapartym  odde.

[chem.

Pomkniemy po ulicach zasutych pyłem złotym, 
jak  z naciągniętych cięciw puszczone chyże

[groty,
w  oknach kamienic zakwitniem koszulek ama-

[rantem,
a łoskot stóp naszych długo łęJizae przechadzać

[się po plantach

Rokrocznie tak — złocistą oliwą przez słońce
[natarci,

lśniąc wycałowanych przez wichry Dronzowych
[ciał mrowiem,

mocni, dorodni, sprężyści stajem y na starcie, 
by się podzielić z Wami, jak chlebem, pachną.

[cym Zdrowiem.
i

Kazimierz Aleksander Skowroński.

ZEG AR EK

T O  I Z C S Y T  P R E C Y Z J I

K op n o fo r tep ia n u  Jub pianina jest p o k a źn y m  w y d a tk ie m . To też osoby, pragną­
ce nabyć instrum ent, powinny się poważnie zastanowić, ;aka marka odpowiada ich 
środkom i wymaganiom. Jedynie nasz skład, posiadający wyłączne zastępstwo wszysf-. 
kich firm, uznanych przez znawców za  n a jle p sz e  iak B ech S tefn  — B lflth n er  — 
B ó sen d o r fe r  — Ehrbar — A u g u st F o r s te r  — G a v ea u  — S c h w e ig b o fe r  i t. d 

da.e gwarancję, Ze nabytek okaże się korzystnym.

HELENA SMOLARSKA

Sport.

Mino.
„PRZEDWIOŚNIE NA FILMIE*.

Znany reżyser polski p. Henryk Szaro w y­
kończa obecnie montaż głośnego dzieła Żerom­
skiego „Przedwiośnie*, sfilmowanego z udzia­
łem artystów  tej miary, co: Modzelewska Gor­
czyńska, Trapszo; Jaracz; Sawao i  t  d. Akcję 
powieści zamknięto w 10 aktach, opracowanych 
przez literatów: A. Struga i A. Sterna, jeduak 
zakończenie filmu nie jest identyczne z końcem 
powieści, lecz zmodyfikowane pod wpływem 
samego Żeromskiego...

A dlaczego? — odpowiada w wywiadzie p. 
Szaro —  że „wdowa po pisarzu, p. Anna Żerom 
ska, udzielając nam praw autorskich wraz z wy 
dawcą pism autora „Wiernej rzeki” , p. J. Mort 
kowaczem, odrazu zastrzegła się, że żąda uwzglę 
dnienia pośmiertnych materjałów pisarza, cnlno. 
szących się do drugiej części i zakończenia 
, Przedwiośnia*. Pisarz dzielił się swemi pro­
jektam i ze swymi najbliższymi i był głęboko 
wzburzony komentarzami, dawanemi epilogo­
wi „Przedwiośnia*.

Uznaliśmy przeto za niemożliwe pominięcie 
woli Wielkiego Pisarza i zignorowanie tych je­
go planów. Tern bardziej, że nie pokrywałoby 
się to  z całą, dotychczasową twórczością autora 
„Przedwiośnia*. Zamknęliśmy w epilogu ideolo. 
gję nietylko „Przedwiośnia’1, ab? i „wiosny* — 
ukazaliśmy Barykę, kroczącego ku „szklanym 
domom* drogą nie rewolucji, gaszącej życia, 
lecz drogą rewolucji ducha, drogą żmudnej pra­
cy nad Polską*.

 0 0 ----------

B ł ę d n i c ę  ®_ d o k P w !sfc t  i  usuwa 
działa wzma cnialąeo. odżyw 

„  czo. podnieca aoetyt niesce- 
niiony śroCsł- dla rekonwalesc. Mra Kszysztolorskiago 
wno Chinowo żelaziste na maladze hiszpańskie'. Do 
nabycia we wszystkich aptekach i rirogueriach. 
Cena za fi. 4.25 zł. nó‘ 2.40. We własnym interesie 
żadać wyraźnie. Mra Krzysztołorskiego wino chinowo 
'elaziste. — Laboratorium chemicz. farm. Mr. M 

Krzysztoforski, Tarnów. 300

Ola P. T. Duchowieństwa
znaczne ulgi w  nabyciu zegarów i zegarków 

nailepazycb fabryk

A- SULIKOWSKI
z e g s r n i i s i ir z  1071 

K raków, ulica  G rod zk a  L. 1 .
SKŁAD FABRYCZNY za ożony w r. 1853

Najlepsze zecarki Zenitb na składzie.

Pierwszorzędny Zakład pogrzebowy 
„ CONCOR D J A“

J A N A  W O L N E G O
pl. Szczepański 2. —  Nr. taiefonu 331.
urządza pogrzeby od najskromniejszych do 
najwspanialszych, pazearowadza ekshumacje 

i przewozy zwłok do wszystkich kraji. 
Mniej zasobnym daleko idące ustępstwa

Zawody pływackia w Krakowie.
Wiadomość o zorganizowaniu przez K. S. 

Cracovię pierwszych zimowych zawodów pły­
wackich obudziła zainteresowani- wśród kra­
kowskich zwolenników tego sportu. Zawody, 
<. udziałem najlepszych sil K rak rwa i Warsza­
wy, odbędą się w tą  niedzielę dnia 9 b. m., 
w hali krakowskiej YMCA przy ulicy Krowo, 
lerskiej. Początek o godzinie 5 po południu.

BEZPŁATNE TORY SANECZKOWE 
W WARSZAWIE.

WYDZIAŁ KULTURY I OŚWIATY MAGI­
STRATU M. ST. WARSZAWY postanowił
w czasie nadchodzącej zimy utworzyć w War­
szawie 3 uliczne tory Saneczkowe dla ni "zamo­
żnej dziatwy. Tory powyższo powstaną przez 
zamknięcie dla mchu koł >w.g3 ulic: Oboźnej, 
Górnośląskiej i Agrikoli i używanie ich będzie 
bezpłatne.

---------- O----- —

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
VJ DNIACH OD 27 STYCZNIA DO 3 LU. 

TEGO 1929 R. odbędzie się w Budapeszcie tur­
niej hokejowy o mistrzostwo Europy. D otycb. 
cza zgłosiły swój udział nast. państwa: Anglja, 
Anstrja; Belgja-, Czechosłowacja Ni- ncy; Pol. 
ska; Rumunja. Szwajcaria; Szev--cja i Węgry

ZAWODY MIĘDZYPAŃSTWOWE w tenn!- 
sie Francja—Kolandja, rozegrane z. itaną w cią 
gu bież. miesiąca. Francję reprezentować bęią: 
Cochet, Borotza i Bmgnon, Ho.andję: Timmer, 
Koopman i Kool.

WIELKI BIEG NAPRZELAJ 10 NARO­
DÓW odbędzie się dnia 23 marca 1929 r. na to- 
rze wyścigowym w Vincenses. Udział wezmą? 
Francja; Hiszpanja; Anglja; Niemcy; Belgja; 
Irlandja; Szkocja; Włochy; Szwaj car ja i Ho- 
landj.a.

W TURYNIE ODBYŁ SIĘ MECZ RUGBY 
ZESPOŁÓW UNIWERSYTECKICH GRENO- 
BLI I TURYNU, zakończony zwycięstwem Fran 
cuzów w stosunku 6 :3 ,  Na meczu było obec­
nych szereg wysokich urzędników faszystów, 
skich i wielotysięczne dumy publiczności, które 
entuzjastycznie przyjęły zwycięstwo drużyny 
francuskiej.

H U M O R
Dziwo zoologiczne.   Wczoraj widziałem

konia o szklanych oczach i drewnianych no* 
gach. — To jest niemożliwe. Stanisławie!
Gdzież to  było?   Na karuzela!

Groźba.   P ietrasiu, jeśli nie będziesz
grzeczny zawołam zaraz konduktora. — Wca­
le się nie boję i mama tego nie zrobi, bo po­
wiedziałbym, ile naprawdę mam la t—

?«S25

Z powodu wystawienia

A C H I L L E I D Y
UL W poprzednich dwóch fejletonach, idąc 

raczej za Wyspiańskim, a nie Homerem, sta­
rałem się z mnóstwa wypadków wojny Tro­
jańskiej wydobyć te osoby i momenty, których 
znajomość przydać się może widzowi tea tra l­

nemu. Szczegółowa egzegeza tekstu  naszego 
poety i konfrontowanie go z przebiegiem Iłjndy, 
nie nadaje się do fejletonu dziennikarskiego. By­
łaby nadto i jest rzeczą zgoła zbyteczną, skoro 
jej z wielką, jak zawsze erudycją dokonał prof. 
Sinko w swoim ,„Antyku W yspiańskiego*. — 
A utor jego w ykazał zupełnie dokładnie odstęp­
stwa W yspiańskiego od Djady i zaczerpnięcie 
odmiennych wersyj czy to  z dzieła Diktysa 
R reteńczyka „De bello Troiano* czy z Parasa 
Frygijczyka, czy wreszcie encyklopedji Ro_ 
schera; nadto dużo miejsca poświęcił „wplywo- 
logji* od Kochanowskiego „Odprawy posłów 
greckich* i Shakespeare‘owskiego „Troilusn i 
K ressydy* poprzez przekład Słowackiego aż 
do ostatnich niemal prac krytycznych nad 
muzą Wyspiańskiego.

Ostateczny wniosek, jaki prof. Sinko z „re­
wizji Bjady* wyrnnwa, wypada dla naszego 
poety niekorzystnie.

„Achilleida — pisze prof. Sinko — zawiera 
w  sobie, jak widzieliśmy, tyle grubych nie- 
konsekwencyj i sprzeczności, że nie możemy 
jej uważać za dzieło wykończone. Intryga 
Odyssa, zerwana po przybyciu fałszywego 
fezy nie lapsus? chyba prav. dziwego) Rezosa 
do Troi: sprawa zabrania PaJladjum ze świą. 
tyni w dwojaki sposób przedstawiona: odlanie 
branek (Agamemnona i Achillesa') raz przypi­
sane znudzenia, przesytowi, drygi raz obżało. 
wąne jadro stra ta  miłosna. — to wszystko ! 
wiele innych drobiazgów dałoby się łatwo usu­
nąć przy jakiej takiej rewizji manuskryptu, 
choćby przy korrekcie. Zasadnicza, organiczną 
sprzeczność zawiera charakter Achillesa, k tóry  
zaraz z początku dochodzi do pogardzania 
Atrydami, potem do potępienia czynu, wreszcie 
do poznania odradzającej mocy śmierci, by 
wskutek sparodiowania jego słów prze* błaz­

na Tersytesa, znów wrócić dc kultu  czynu po­
jętego teraz jako zemsta nad Atrydami w so­
juszu z Hektorem.

Od zdradzenia*) Greków ratuje go po­
święcenie się Patrokla i śmierć przv;acielą 
przywraca mu charakter Homerowego mści­
ciela, znacznie niższego od Homerowego 
w scenie z Priamem. Jedno zdanie starca o 
drodze Hektorowej*) budzi w nim znów du­
cha, znów staje się miłośnikiem śmierci, tym 
razem samobójczej. Apoteoza tej śmierci, do­
konana przez współudział mądrej Pallady nie 
okupuje jej — przypadkowości*.

„Rewizja Achillesa Homerowego nio udała 
się Wyspiańskiemu dlatego, że nie zdecydował

*) mam zastrzeżenie, czy autor .„Antyku 
W yspiańskiego* nie zawcześnie obarcza Achil­
lesa „zdradą*. 0  tern. by zamierzał z Hektorem
i Trojnńcami zwrócić się przeciw swoim, tekst 
Achilleidy nie wspomina słówkiem. Jedynie 
Patroklo6 gdy rozmowa zeszła na Bryzejkę. 
mówi:

Żal mi może.
Lecz jeszcze nie wiem czego, czyli jej. czy

. [ciebie?
Czyli togo, co było, gdy była tu z raini? 
czyli tego, że padnie razem z Atrydami, 
jako słuszny łup śmierci, który wszystkich

[sięże
skoro się zaczniesz mścić.

Snppozycję tych słów stanowi tylko przy­
puszczenie Patroklosa, ale nie jest ono równo­
wartościowe z enuncjacją samegoż Ac.hilla. 
której tekst nie zawipra. Jakby  się rozwinął 
stosunek Achillesa do H ektora (i Achajów) po 
bratniem podaniu sobie dłoni przez obu boha_, 
terów? — nie wiemy. W szak mogli zaw rzeć1 
duszny sojusz ponad głowami Achajow i Tro­
jan, gdyż obaj przerastają wielkością ducha 
swych ziomków. Wszak obopólnie mogliby się 
ograniczyć do neutralności albo obopólnie 
działać każdy na swoich <w myśl słów Achilla: 

Jestem  na to. bym tępił zło i siłę podłą.
Nie co inne, to jeno, płynąć mnie tu wiodło.

(Przyp. autora fejletonu).

*) że i Achilles wnet n ią  pójdzie, t. j. zginie 
(przyp. autora fejL)

się na energiczne zerwanie z tradycją U jady, 
a gdy raz powrócił na jej tory, Achilles Ho. 
mera okazał się silniejszym od jego bohatera. 
Nie zaszkodziły mu ani romantyczne motywy 
Diktysa, ani wspomnienia parodyj Szekspirow­
skich; zepsuła mu bohatera, a przez to i całe 
dzieło, zbytnia pamięć o Iljadzie*.

Jako filologowi, trzeba prof. Since przyznać 
zupełną rację, ale zarazem pamiętać, że Stan. 
W yspiański nie pisał owej Achilleidy dla eru. 
dytów lecz dla ogółu czytelników - widzów. 
Prócz gotowości wyrzeczenia się wawrzynu 
„nieśmiertelnej swej sławy w zabójstwie Hek­
tora (scena XVI, wiersz 103 i lÓ-L. wydania 
z 1903 roku), łamiącej istotnie i nazbyt oczy­
wiście linję psychologji Achillesa, wszeLkio fi­
lologiczne niedociągnięcia czy dowolności, nie 
są w stanie zaprzątnąć sobą umysłu czytelnika- 
widza i zepsuć mu estetycznych walorów 
poematu.

Cóż naprzyklad — o ile pomnę raczej od­
czuciem niż pamięcią tekstu Iljady — że Achil­
lesowi Homera nie w głowic być „naprawia­
czem ludzkości*, jakim go robi W yspiański 
i że w takiem jego ujęciu postać Pelidy bierze 
górę egotyzm poety nad bistorją-legeudą, sko­
ro nas obchodzi i wzrusza nie heros mitu grec­
kiego z przed trzech tysięcy lat, jeno właśnie 
oblicze duchowo W yspiańskiego, jego wizja 
św iata i jego koncepcja życia. .Tużci. że zn 
względów estetyczno-kompozycyjnych byłoby 
i dla niefiłologa rzeczą pożądaną a dla poerua. 
tu korzystniejszą, gdyby Achilles był prosty 
jak cięciwa luku. gdyby mocą ducha cięciwę 
tę naciągnąwszy wypuścił belt niechyhiający 
celu jego życia, sławy, przyczem tak szarpnął 
cięciwą, iżby z tragicznym jękiem pękła, bo 
wtedy poemat i Achilles byłby wyciosany 
z monolitu; ale skoro się to nie stało, skoro 

■linja psychologii innych także osób Achilleidy 
oraz jej sytuacje wiją się kręto i kapryśnie, 
raz ledwo potrącając, o ważne zdarzenia i po­
stacie (motyw rentesilei), drugi raz uboczne 
rzeczy niepomiernie wyolbrzymiając .(motyw 
Laokoona), odrzućmy pedanterję i wyczerpmy 
z poematu to. co w nim jest mimo usterek 
fiłologiczno konstrukcyjnych niespożycie pięk­
ne. Takie zająwszy stanowisko przymykamy 
oczy na niekonsekwentmość, niemal his tery cz-

ność Achillesa i lgniemy do niego za tlący 
w nim wciąż prometeizm i jego tęsknotę za 
inną, lepszą, formą bytu. Nadto pociąga, on nas 
ku sobie i swej doli przejrzystą aluzją do 
własnych przeżyć W yspiańskiego, boć one w y­
pełniają całą niemal scenę XV „W namiocie 
Achillesa*.

Ale o ile psuje nam postać Achillesa jego 
niezdecydowanie, bliskie zgoła nieantycznej 
histe.rji, to w innych scenach i osobach znaj­
dujemy tych usterek pełną rekompensatę. Już 
w poprzednim fejletonie zwróciłem uwagę na 
niesamowite piękno sceny XI .,W świątyni 
Iljonu* z Laokoonem i wężami. Tu zaś chcę 
zwrócić uwagę na podglębny tragizm sceny 
IX -W  domostwie Hektora*.

Widząc zasępienie męża, pyta go 
ANDROMAKA 

Chcesz zginać0
HEKTOR 

Chcę, bom jest przeklęty.
Bo dziś rozumiem to obłędem, 
żem razem z tymi żył pospołu, 
z którymi nic mnie nic, wiątp. 
a kiedy pochyla się nad kołyską dzieci 

i marzy dla nich promieuuą przyszłość, Andro- 
maka, ta  najlepsza z żon i najbardziej uko­
chana śpiewa dziatkom kołysankę, już zamie­
nioną w legendo o wyborze Parysa na górze 
Idzie, właśnie tego Parysa, którym Hektor 
czuje się w prawie pomiatać i k tóry  jest przy­
czyną. zguby ojczyzny i jego, Hektora, zgonu. 
Rycerz bez skazy, za życia je.szczo słyszy, jak 
„powieść gminna* sławi nie jego, bohatera czy. 
nu, lecz Parysa, marnego zniewieścialucha, k tóry  
taw iąc 11 MiuJteLaosa złamał haniebnie święte 
p ra w a  gościnności! Tragizm tej sceny, rzuco­
nej przez poetę, jakby mimochodem i rozgry­
wającej się. na tle najszczęśliwszego pożycia 
domowego jest poprost.u wstrząsający, jak 
wstrząsającem jest również zjawienie się w n a ­
miocie Ajasa obłąkanego przedrzeżniacza Apo- 
lina. sylena Marsyasa.

Takich piękności rozsypał W yspiański całe 
garście w Achilleidzie i jeżeli nie wszystkie 
to przeważna ich część powinna wielkim blas­
kiem zabłysnąć w scenicznej reprezentacji 
poematu. Czy zabłyśnie..?

MACIEJ &ZUKIEW1CZ.
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sr/m  poziomie światowym.
Budowa org; a ó w  tylko w  najlep- 
zym gatunku, całkowicie w  krain, 

Si krajowych materiałów i no naj­
dogodniejszych warunkach spłaty.

U
©

Co gluc^ai w Krakow ie?
Niespodziewane odkryuie w kościele Mariackim.
Donoszą nam że w czasie restauracji, swiąr 

tyn: mariackiej natrafiono za Wielkim Otta, 
rzem na jakiś obraz, pokryty grubą wars*wą 
kurzu. Zarowno ks. infułat Kalinowski juk i 
architekt Mączyński, kierownik renowacji, za­
ciekawieni tam odkryciem, wezwali znanego re­
stauratora onrazów p. Gąseckiego, który zabrał 
obraz do swej pracowni Zaraz po wstępnrm 
obmyciu płótna okazało się, ża jest to portret 
jednego z przedstawicieli patrycjatu  krakow ­
skiego Jan a  Pers usa, doktora med. i sekreta­
rza królewskiego, zmarłego w r. 1678. Obraz 
ten mim o okropnego zniszczenia, wykazuje tyle 
zalet malarskich, że niewątpliwie wyszedł z r.-ra 
cowm jakiegoś doskonałego artysty. Zwłaszcza 
ręce i twarz portretowanego są kapitalnie m a.

dawane. Jest to  tembardziej interesujące, k to  
mógł być autorem „ego portretu, gdyż zacho­
wał się w księgach archiwum dawnych ak t, 
testament jednego z Pernusów wraz z inwenta­
rzem jego domu, w którym  jest wyliczony cze- 
reg płócien znakomitych mistrzów owych cza­
sów jak : Ru-benza, Van Dy cna, R euhranuta  
i L d.

Dlatego znalezienie tak  świetnie , ma1 cwa­
nego portretu Jana Pernusa jest prawdziwem 
zdarzeniem, niespodzianką artystyczną, k tóra 
powinna zaciekawić szerokie k ila  naszych mi­
łośników sztuki. Po pi zaprowadzonej restaura­
cji, obraz len będzie wystawiony j a  widok pu­
bliczny. ,

Przesyłka bombowa dla „III. Kuriera Codz,“
D yrektor aomimstracyjny „11. Kurjera Co­

dziennego*1 p. Dobija otrzymał w czwartek k o ­
ło południa pakunek, przypominający sw ojn 
wyglądem prezent Mikołajowy. Przesyłka wy­
dała się p. Dobiji podejrzaną, wobec czego od­
dał ją  do zbadania zbrojowni wojskowej, gdzie 
stwierdzono zawartość ma.eriałów wybucho­
wych. O tajemniczej przesyme zawiadomiła 
redakcja „Kurjera“ władze policyjue w godzi­
nach wieczornych.

W toku dochodzeń policyjnych ustalono, 
że posiańcem, który doręczył paczkę do i,D 
Kurjera Godz był W incenty Macała. Paczka 
zawinięta była w biały papier i związana złotą 
taśm ą, W ewnątrz znajdowała się kaseta dę­
bowa eleganciio politurowana z podnoszącą się 
do góry pokrywą i mosiężnym uchwytem. Na 
uchwycie znajdował się djabełek, wewnątrz 
kasaty  do pokrywy był przymocowany drucik 
połączony z rum am i saftdanemi, wypełmonemi 
rtęcią piorunującą i nrzysypane saletrą topa- 
sową. Na dnie kasety obok rurek szklanych 
znajdowała się paczka z materjałem wybucho­
wym „Amonalem*- o wadze 585 gr. wielkości

terjałem wybuchowym „ekrazytem11 i zaopatrzo­
ne lontem. Obok znajdowała się druga paczk i 
zawierajaca 300 gr. amonalu również zaopa. 
trzona w spłonki, obie paczki przysypano byiy 
saletrą potasową wagi 430 gr. Wybuch bomby 
mógł nastąpić w chwili energiczniejszego pod­
niesienia rakryw y, co spowodowałoby przer­
wanie rurek szklanych i wybuch o olbrzymiej 
sile.

Jak  dochodzenia wykazują posłaniec nr 28 
W incenty Macała wracając we czwartek koło 
południe z ul. Konarskiego, został zaczepiony 
przy Tarku Krakowskim przez jakiegoś pana, 
który wręczył mu kasetę z poleceniem zanie­
sienia do „II. Kurjera Codz.“. Na odek odjem 
nieznajomjr zaznaczył, że należy nieść paczkę 
ostrożnie, gdyż wewnątrz znajdują się przed­
mioty łafwe do rozbicia.

Przez cały wczorajszy dzień prowadzili 
śledztwo V  tej tajemniczej sprawie naczelnik 
wydziału śledczego pod telegrafem nadkomisarz 
Polak i kom. Olearczyk. Nici dochodzeń sięgają 
do Lwowa, gdzie tego samego dnia poneinio- 
no zamach bombowy w „Słowie Polskiem11.

Wczoraj po nabożeństwie w kościele ów. 
Barbary oabyła się w Auli Uniw. Jag. uroczy­
sta inauguracja roku akadenjokiego 1928/29 na 
Akademji górniczej, oraz imatrykulacje studen­
tów. Na uroczystość przybyli liczni reprezen­
tanci władz państwowych, przemysłu i górni­
ctwa, oraz młodzież akademicka Wśród obec­
nych zauważyliśmy. Księcia Metropolitę Sapie­
hę, Ks. Biskupa Rosponaa, prepozyta rpĘegja- 
ty  św. Anny ks. kan. Masnego, wicewojewodę 
Ducha, prezydenta m. Rollego. dowódcę kor­
pusu gen. Wróblewskiego, prezesa uoiei mż. 
Barwicza, kuratora szkolnego Rupczynsmego, 
z ramienia sądu apelacyjnego radcę Brzoetyń- 
-kiego. dyrektora Wyższego Siudjum Handlo­
wego prof. dr. bolian da i t. d. Przemysł górni­
czy reprezentował dyr. Dunajecki.

s p r a w o z d a n ie  r e k t o r s k i e .

Uroczystość rozpoczął prorektor Akadem.ii 
Górniczej inż Chromiński, składając sprawo­
zdanie z działalności Uczelm za rek 1927>28. 
Mówca poświęcił wspomnienie pośmiertne ś. p. 
inż, S taridaw ow i Sowińskiemu, profesorowi me 
taiu^gii oraz ś. p. inż. Henrykowi Czeczottowi, 
prof. gómicm.a, poczem omówu frek w n eję  stu 
djującej młodzieży. W roku sprawozdawczym 
zapńało się na Wydziale górniczym 393 studen 
tów, na wydzia)9 hutniczym 187, 1 kandyaat 
uzyskał ty tu ł doktora Dauk technicznych, dy­
plom inżyniera górniczego uzyskało 10 rud?n - 
tów, dypiom inżyniera metalurga 4 studentów. 
Od początku istnienia Akadem]? Górni czej w y. 
dano dyplomów inżyniera górniczego 141, dy. 
plomów inżyniera metalurga 21 — razem 162 
dyplomów. W roku sprawozdawczym nostryfi­
kowane 5 dyplomów inżynierów górniczych, a 
to 1 dyptam z Lióge, 1 dyptam z Piotrogrodu,

1 ayplom z Jieoben i 2 dyalom j z Przybrani.
Z kolei pronektor (nrom iński wyraził po­

dziękowanie wszystkim Instytucjom  i osobom 
prywatnym za pomoc w naturze i  za dary ple. 
nieme na rzecz zakłaoów Asa dem ji, poczem 
omówił działamość naukową grona profesor, 
skiego, oraz działalność organizacyjną Stow a- 
rzyszeria studentów Akademji górniczej,

PRZEMÓWIENIE NOWEGO REKTORA.
W końcu prorektor v yrazrwszy gronu pcofa 

sorskiemu podziękowanie za zaufanie, jakiem 
go darzyło w ciągu sprawowania urzędu, zło­
żył w ręce nowego reki ora prof. inż. Skoczyla­
sa insygnia rektorskie. Nowy rektor zwrócił 
szczególniejszą uwagę na brak oapowiedniego 
pomieszczenia Akademji, co uniemożliwia pra­
widłowy rozwój uczelni. Mówca wyraził na­
dzieję, że może u schyłku sw°go 10-letniego 
istnienia Akadenaji doczeka się wreszcie ukoń­
czenia budowy własnego gmachu, ciągnącej Aę 
od lat 7. Zakończył apelem do młodzieży górni­
czej, by przestrzeganism rygorów szkolnych, 
oraz wytężoną pracą oddawała się ciężkim stu- 
djam dla dobra Państwa i Uczelni. Po przemó­
wieniu rektora sekretarz Akademji odczytał ro­
tę przyrzeczenia, poczem odbyła się miągyku- 
lacja.

Na zakończeme uroczystości prof. inż. Boh­
danowicz wygłosił wy ulać -aauguracyjny p, t, 
Stosunek geologji do górnictwa.

Po pomdniu Stowarzyszenie inżr-nie-ów gór 
niczych i humicizyen, oraz studentów Akademji 
urządziło tradycyjną uroczystość Barbarki. B-Oz 
począł ją  pochód młodzieży przez m a s  to przy 
dźwiękach orkiestry. Wieczorem odbył eię 
w Starym Teatrze banaiet.

1 8 X 1 4 X 4  cm. W przedniej ściance paczki I Dotąd przesłuchano dwie podejrzano osoby, 
od strony rurek umieszczone były gpłosłd z ma. |

Ku czci Lucjana Rydla.
Unoczy&ta. Akademja [erzyg-ofowana przez 

krakow skie Koło T. N. S. W ku czoi poety, 
profesora Kursów Baranieckiego i Liceum Ka­
płańskiej, dyrektora T eatru  ku. J . Słowackie­
go, jako  pierwszy od chwili śmierci wyraz hoł­
du naszego społeczeństwa ku uczczeniu nie-, 
zapomnianego Twórcy niezrównanych jasełek 
.Retleem polskie11 i dram atycznej baśni „Za- 
ozaiowane koło“ , spotkała się z gorącym od­
dźwiękiem najszerszej puoliioznosci. Na pro­
gram uroczystości, ściśle związany z twórczo­
ścią poety, złożą się poza przemówieniami K. 
H. Rostwarow&dego i pro!. A. E. Balickiego, 
recytacje poezyj Lucjana Rydia w interpreta­
cji p. Żmijewskiej i p. Szymańskiego arG dra­
mat. oraz część muzykalno-wokalna. Początek 
\kadem j1' w niedzielę 9 bm. o godz. 11 rano 
w sali Starego Teatru. Tamże w kasie tea­
tralnej reszta biletów do nabycia.

Kraków, dniLa 8-go grudnia 1925.
S o b o t a  8: Niepokalane Poczęcie N. M. P. 
N i e d z i e l a  9: św. i eokadji.
P o d  ' e d z i a l e k  10: N .M P. Lorotań&kiej, 

św. Juijc.
P o n i e d z i a ł e k  10: wschód słońca o godz. 

7.19- zachód o godz. 15.46,

Następny numer „Głosu Narodu0 z powodu 
uroczystego święta Matni Boskiej, ukaże się 
dopiero w poniedziałek 10 b. m. rano z datą 
dnia następnego.

 000 —

ADWENT. Od tygodnia mamy w kościele 
Adwent, czas przygotowujący wiernych na 
„przyjście Pańskie11. Po kościołach rozlegają 
się tęskne pieśni adwentowe, jak „Niebiosa ro­
sę spuszczajcie z góry11, „Spuście nam na ziem 
skie niwy11 i in. Powstały one na tle modlitw 
i próśb Starego Zakonu o Mesjasza. W liturgji 
kościelnej kolor fioletowy, kolor pokuty. Co­
dziennie odprawia się wczas rano ku czci Matla 
Bożej Msza św. zwana „Roratami11 od pierw­
szych słów Introit.u: „Rorate coeli desuper11. 
Prócz zwyczajnych 6 świec jarzy się na ołtarzu 
w czasie tej Mszy św. siódma, przypominająca 
Chrystusa P., który się nazwał „światłością 
św iata11. Oryginalnie w tym czasie wyglądc 
uasza wieś. W ciemnościach rannych migotają 
latarnie spieszących do kościoła. \

 -009-------
JEDNOWSK1 NA PROWINCJI. „Ewie cno. 

ty11, angielska kom /dja, gra.na z wHl-iem pcwo 
dzeniem w Krakowie i we Lwowie graną bęjzie 
z Mar jarem  Jednowskim na czele przez zesoół 
artystów  teatru k,akowskiego na prowincji; 
dnia 11 b. m. w Jaśle  A* 12 w, Krośnie i 18 
w Nowvm Sączu.

W SPRAWIE EGZAMINÓW NA STUDJUM 
PEPAGOGICZNEM. Zarząd Kc-ła Pedagogicz­
nego U. U. J . zawiadamia Kolegów, którzy do­
tąd nie składali egzaminu końcowego ze Stu- 
djum, że dnia 11 b. m. odbędzie cię o godz. 8 
wiec były słucnaezów w sprawie wyznacze­
nia terminu egzaminów z koncern drugiego try . 
mestru r  szk. 1928/29,

NA WCZORAJSZYM TARGU płacone na­
stępujące ceny- litr mleka zmeranego 35—40 
gr; niozbisranego 55— 60 gr; śmietanki łoa- 
kiej 80— 35 gr; śmietany kwaśnej 1.60—2.40 
zł; 1 kg. masła zwyczajnego 7.50—8 zł; desero­
wego 8.80— 9 zl: sera krowiego 1.50— i.GO zł; 
jaja za kopę 15.80—-16 zł; za sztukę 27—?S gr. 
Drób: kura 5—£ zł; kaczka żywa 4— 7 zł; bita 

-5 zł; gęś żywa 8—14 zł; bita 7— IG zł; indyk 
13—18 zł; zające w skórze 7—5 zl; bez skóry 
4— 5 zł. Owoce: 1 kg. jabłek kraj. kompot. 080 
do 1 zł; stołowych 1.40— 1.80 z l ;  gruszek kraj. 
kompot. 1—1.20 zł; deserowych 1.50— 2 zł. Ry­
by: 1 kg. karpia 4.50—5 zł; szczupaka 6.50—7 
zł; szczupaka małego 5 zł; lina 4 zł; leszczy 
6 zł; brzany 6 zł; świrun 5 zł; wiślanych drob­
nych 2 zł. Jarzyny: ziemniaki 100 kg. 8—© zł; 
buraki 1 Kg. 20—25 gr; mar-hew 25— 30 gr; 
cebula 40—50 gr; chrzan 1.60- -1.70 zł; azosuek 
1.50—1.80 zł; pietruszka 45—55 gr; seler 65— 
75 gr; włoszczyzna 50—60 gr.

ZAWIADOMIENIA*1! KOMUNIKATY.
WIELKA LOTERJA ŚWIĄTECZNĄ. W nie

dzielę 9 b. m. odbędzie się o godz. 1-szej pc 
południu w sali ujeżdżałm wojskowej przy ul. 
Zwierzynieckiej, na cele dc>rrczynne, loterja 
świąteczna.

ZEBRANIE LIGI PAR AF.I1 SW. SZCTR.
PA NA z odczytem Dr. Wiewiórowskiego na te ­
mat „Katolicyzm w ostatnim dziesięcioleciu’1 
odbędzie się w dniu 9 b. m. w nredzieię o godz. 
4-tej po południu, w sali Rady powiatowej przy 
ul. Pijarskiej L. 1. Goście muc w idziani

ZEBRANIE KOLA TOW MIŁOŚNIKÓW 
JĘZYKA POLSKIEGO z odczytem prof. K, 
Nitscha p. t. Co sądzić o terminie „język cze- 
chosłowack.111? odbędzie się w  niedzielę 9 bm., 
o godz. 11 w sali wył lądowej Seminarium Sło­
wiańskiego U. J ., ul Gołębia 20.

GDY SIĘ DOBRZE ZAS7 ANOWISZ to ku­
pisz tyiko wartościowe podarki na gwiazdkę, 
iak zegarki, łaneuszki, bransolety, kolczyki, 
sygnety, papierośnice, pierścionki, perły, na­
szyjniki i wiele tym podobnych rzeczy. To 
wszystko w wielkim wyborze, po zmżonych 
cenach kupisz w solidnej firmie Józefa Cyan- 
kicwicza, Kraków, Sławkowska 1.

BAJKI DLA DZIECI Z OBRAZAMI ŚWIFTL 
NEMI. Staraniem VI. Koła T. S. L. zostań? 
wyświetlone w' niedzielę 9 bm. o godzinie 4-tej 
popołudniu w sali T. S. L. przy ulicy św. Anny 
5. Bajki dla DziecL Tekst wygłosi recytatorka 
p. Zofja Ordvńska. W stęp 50 groszy.
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REPERTUAR TEATRU SŁGWACEIEGO

Sobota: po południu „Simona11, — wieczór 
„Achilleis1'.

Niedziela pc, poł.:«„Moralność pani D ukkiej11.
Ni.dgięla- -wieczór: «AuhiUsib’ »

Poniedziałek: „Krakowiacy i górale1* (przee 
stawienie szkolne o godz. 4.30 popoł. ceny znN 
żone).

Wtorek: .„Achilleis11 (koniec o gouz. 10.50 
wiecz.).

„GONG".
Sobota: „Szkarłatne róże"j
Niedziela: „Szkarłatne róże1.
Fonii działek: „Szkarłatne ioże“

R EP K R -U A R  KINOTEATRÓW,
UCIECHA; „Kometa z raju aolszewiciaego" 

w roli głównej Olga Czecnowa-
WANDA: Robert i Bertrand.
SZTUKA „Piękne nóżki zwyciężają1*. r<_
NOWOŚCI: „Serce na- uwięzi’- „1 'unjurowa 

Gondola11.
CORSO ,„kmant,[.
WARSZa Wa  „Jawnogrzesznica**. '

MUZYKA KOŚCIELNA.
W Bazylice OO. Franciszkanów w  soboty

dnia 8 bm. w uroczystość „Niepokalanego Po 
częcia N. M. P, o godz. 12 „Chói Oecyljański11 
pod batutą Padre Rizzkego wykona w yjątk’ 
z ,^ilissa Ma ter Inviolatau i „To ta  p u lch n 1' Bor 
roniego.

W niedzielę o godz. 12 „Cborus Caecilianns 
kleryków odśpiewa Kyrie z mszy „Assumpta 
est1' Hallera, R orate 0 . Rizzkego, Spuścii jam  
Chodackingo f In te  Domine speravi Va,guera.

U kobiet w ciąży i młodych m atek, stoso­
wanie naturalnej wody gorzkiej „Franciszka 
Józefa11 wzmacnia prawidłowość fumucji żo­
łądka i kiszek. Giówni przedstawiciele w spół­
czesnej ginekologji -wskazują na wodę Franci, 
sz te  Józela jako na środek, dział; jacy w więk­
szości wypadków wyjątkowo szybko, oewnie 
i bezboleśnie. Żądać w aptekach i dfogerjach.

t
K s J i M  O L S Z E W S K I

b yłj Rektoi i P re fekt Collegium  
0 0 . P ijarów  w Rakowfcach

przeżywszy lat 46, w hakoni® lat 21, 
po długiej a ciężkiej chorobie, opatrzony 

5 w. Sakra luentami, zasnął w tan u  dnu  
6-go grudnia 1928 r.

M S Z A  Ś W . Ż A Ł O B N A
przy zwłokach odprawioną zosiani* w pią­
tek, dnia 7-go b. m. o godz. 10‘30 rzuo 
w kaplicy OO. K iarow  w Rakowiach, zaś 
iksportac.ia na c jien ta rz  rakowicki z tejże j  

Kaplicy w medzielę, dnia 9-go grudnia 
o godz 2 e; popołudniu. I

Na smutne te „brzędy z»oraszają Przewie- 
lubne Duchor-ieństwo, K ewDych, Przyja­

ciół i Wiernych
OO. P ija rz y .



t t r  B. ,,GŁOR N YRODU'1 z dnia 9-go grudnie 1928. Nr. 336.
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| |  z okazji świąt Bożego Narodzenia wyjdzie num er świąteczny 

w  znacznie zwiększonej objętości. Obok wielkiej i bogatej 
treści części red. zamierza Administracja starannie wyposażyć

D Z I A Ł  O G Ł O S Z E Ń

i

u
tegoż num eru.

Zlecenia prosimy nadsyłać najp  >źniej do dnia 20 grudnia. 
Administracja „ G Ł O S U  N A R O D U "  ul św. Krzyża 1 1

Z posiedzenia 3ad* m. Krakowa.

Y
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Zjgc:e nospoflarao-spol̂ cinc.
Rokowania z N?efncam; na martwym

Sprawa rokowań z Niemcami nie posunęła 
f 'e  w dalszym ciągu naprzód. Trudności stawia 
ne prziftz Niemcy są nadal duże tak , że nie ma 
nadziei, aby rokowania w sprawie zniżek z a la ­
nych przez Niemcy, mogły być podjęte w krót­
kim czasie.

Obecnie wychodzi na jaw, że Niemcy chcą 
prowizorjum drzewne włączyć w ogólny kom­
plet) zagadnień będących przedmiotem rokować
0 właściwą konwencję handlową

Ni© trzeba podkreślać, że ten zwrot tak­
tyczny ze strony Niemiec komplikuje sytuacją.

Ustalanie warunków pracy robotników 
rolnych w Krakowsklem-

Sfiniiister pracy o odpisał rozporządzeni* 
W sm ewie powołania nadzw; czajnej komisji 
rozjemczej dla ustaienia warunków pracy
1 płacy1 robotmifków rolnych na terenie woje 
wódatwa krakowskiego i powiatów kołbu 
sżowuSkaego i tarnobrzeskiego w.ojew. lwow­
skiego w roku służbowym 1929/30. Przewodni­
cząc jon nadzwyczajnej komisji rozjemczej mia

t nowany został okręgowy imępekitor' pracy 
p. Ja n  Gnoiński.

 00 ----------
Rynek akcyjny nadal bet ruchu.

Na giełdzie akcyjnej zastój bardzo silny. 
W obrotach jedynie dwa papiery po kursie 
utrzymanym.

N a pogiełdziu dotychczasowy faworyt, t. j. 
dola^ówka, zniżkom a.

Notowano: Bank Polski 175 zł, Trzebinia 
mydło 8 zł, dolarówka 96 zł, premjóvrka 106 
z ł Gazy wschodnie 29 zł, Nobel 26 zł.

Dolar gotówkowy w Krakowie 8.88 do 8.88 
i pół zł, czeki dolarowe 8.90 do 8.90 i pół zł.

OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA.
Dolary 8.88%, 8.801-1, 8.86%. Dewizy: Bel­

g ia  123.96, 124.27, 123.65, Londyn 43.25 %■, 
43.25, 43.36, 43.14, Nowy Jork  8.90, 8.92, 8-88, 
Paryż 34.81 i pół, 34,93, 34.76. Szwajcarja 
171.80, 172 23, 171.37, Wiedeń 125.40, 125.35. 
125.6G, 125.04, Włochy 46.71, 46.83, 46.59, 
m arka niemiecka w nieoficjalnych obrotach 
212.51,

GIEŁDA AKCYJNA W WARSZAWIE
Bank Dyskontowy 134 i pól, Bank Handlo 

wy 120, Bank Polski 175 i pól. 176, Bank 
Przemysłowy 108, Spiees 215, Siła i Światło 
II em. 109, Ohodorów 230, Wysoka 230. Wę­
giel 99, Polski przemysł naftowy 25 i pól. Lil­
pop 40% , Modrzejów 34 i pól, 34, Ostrowiec 
ser. b 99, Rudzki 44 i pół, Starachowice 3S%, 
Majewski 65, Bank Handlowy w Łodzi 24, 
Leszczyński 18.

Pożyczki: 4 proc. premjowa pożyczka inwe­
stycyjna 108, 106, 106%, 5 proc dolarowa 90, 
94 i pół, 97 i pół, 5 proc. kolejowa 60 6 proc. 
dolarowa S5 i pół. 10 proc. kolejowa 102 i pól. 
L isty Zastawne Banku Gospodarstwa Krajowe­
go 94. >

Zboże nadal tan eje.
Na rynku zbożowym tendencja zniżkowa.
Giełda zbożowa w Krakowie notowała: 

pszenica dworska 47 do 49 zł, pszenica biała 
47 do 47 i pół zł, pszenica targowa 46 do 46

i ,pół, żyto dworskie 35 i pół do 36 i pół zł, 
żyto targowe 34 i pół do 35 zł, owies dworski 
35 do 35 i pół zł. owies targowy 34 do 35 zł, 
jęczmień na krupy 32 i pól do 33 i pół zł, 
mąka żytnia poznańska 70 proc. 51 do 51 i pół 
zł. ziemniaki stołowe 7 do 8 zł.

Ceny powyższe rozumieją się za 100 kg 
1oco Kraków.

S p r a w y  u r ^ d n k z o .
Zmiany w administracji.

Urzędowe ogłoszono szereg nowych zmian 
na stanowiskach administracji politycznej. M 
in. starosta  w Tarnowie Krupiński przenie­
siony został w stan spoczynku, starostą w Ko- 
pyczyńcach mianowany został Wł. Janowski 
urzędnik wojew. w Tarnopolu, starostą w Ra­
domiu Stanisław Bulińskt dotychczasowy kie­
rownik tego starostwa zaś cl o t y ch czas n w yWs ta . 
rosła w K Dipyczyńcach J . Siokała przeniesiony 
został do Brodów.

Nowy szef wydziału bezpieczeństwa w wo­
jewództwie krakowski em p. W alicki z Tarno­
pola ob'ął w dniu wczorajszym urzędowanie. 
Dotychczas zajmujący to  stanowisko mjT 
Dz;adosz otrzymał kilikunastodniowy urlop na 
wyjazd do Tarnopola gdzie ma zgłosić się do 
4łużby. W edług obiegających wersji mjr. Dzia­
dosz zamierza przejść z powrotem do czynnej 
służby w wojsku. W  ka.żdvm razie faktem jffcsj 
że w ostatnim czasie przeniesiony został z kor­
pusu piechoty do korpusu ofiuerów sadowych.

Sadło.
Niedziela dnia 9 grudnia 1928.

Kraków. (566), G. 10.15 Transm. naboż. 
z katedry  Wił. 11.56 Transm. sygu. ozasu, hej­
nału z Wieży Marjaekiej, kom. lotn.-meteoro! 
12.10 Transm. koncertu z F in . W arsz. 14.20 
Odczyt dla rolników’’: Żywienie zi.mow-e“. 14.40 
Dr. St. Waśniewsfci: ..Kronika rolnicza11. 15.15 
Transm. koncertu z Filh Warsz. 17.20 Odczyt 
p. t.: .Mmkiewirz a Słowacki11, wygł. p. Wł. 
Milhal. 18 Transm. koncertu popularnego z War 
szawy. 19 Rozmaitości. 19.55 Sygnał czasu. 
20 Transm. hejnału z Wieży Mariackiej, ko- 
ir.unatkaty: sponow y i imme. 20.30 Kuncert 
wieczorny.

Warszawa. (1.111) O. 10.15 Transm. Nabo­
żeństwo z K atedry Wil. 11.56 Sygnał czasu 
z Marsz. OJjsptwj. Astiron., hejnał z Wieży Ma- 
rjac łle j w Krak., komun 12.10 Poranek muz. 
14 Transm. z Wilna. 14.20 Odc-zyt p. t. „Naj­
ważniejsze wii.nd. i wskazania rol.n.11 15.15 Kon 
cert symfoniczny z Filharm onii W arsz. 17.20 
Odczyt z 'cyklu ..Dzisiejsza lite ra tu ra  franc.11. 
17.45 ..Rozrywki umysłowe11. 18 Muzyka pol­
ska w wyk. orkiestry P , R- 19.20 Odczyt p. t. 
„Prawda- o polskich terenach kolonizacyj- 
nyeh w Peru11 19.56 Sygnał czasu. 20 Transm. 
z Gdańska. 22.05 Kom. PAT, 22.20 Kom. poli­
cyjny. sport., nadprogr. 22.30 Muzyki tan. 
z dancingu „Oaza11.

Katowice. (422) G. 10.1;V, Transm. naboż. 
z Katedry Wił. 12.15 Koncert pop. z udz. ze­
społu bistr. R, P Katow ice11. 14 Odczyt reli­
gijny - cyklu: ..Glosy do młodzieży — Ideały
katolickiego młodzieńca   w-ygł. ks. dr. Bo-
1- uła-w Rc-siński, 14.20 Odczyt rolniczy p. t.

Na -wstępie czwartkowego posiedzenia Rady 
miejskiej prezydent Rolle poświęcił wspomnie­
nie pośmiertne śp. Janowi Godzickiemu, długo­
letniemu, zasłużonemu radcy miejskiemu, po- 
czem zgłoszono szereg interpelacyj. Imieniem 
klubu Oh. D. ks. sen. Kasprzyk interpelował 
prezydenta w sprawie 13-tej pensji futikcjona 
rjuszom miejskim, poczem omówi} katastrofę 
mieszkaniową,, dającą się tak dotkliwie we 
znaki zwłaszcza ludności uboższej.

Po przystąpienir do porządku dziennego 
uchwalono regulaminy ramowo obrad sekcji 
i komisji Rady miejskiej, regulamin Rady ar­
tystycznej i regulamin komisji-matki.

Dłuższą dyskusję prowadzono nad składem 
Rady artystycznej. Uchwalono po dyskusji, iż 
Rada artystyczna składać się będzie z 18-tu 
członków, w tem 5 z pośród członków Rady 
miejskiej, poza tom zasiadać będą w Radzie 
artystycznej delegaci urzędu konserwatorów, 
Tow. Miłośników Krakowa. Tow. Techniczne­
go, Izby budowniczych. Kola Ai chitrklów, 
Akademji Sztuk Pięknych. Szkoły Przemyślu 
Artystycznego, Dyrektor Muzeum Narodowego 
oraz 3 członków koo.ptowanych z grona osób 
fachowych.

Trzyjęto następnie etat sił lekarskich i niż­
szego personalu miejskich Zakładów Sanitar­
nych. W dvskusji zabierał głos radca inż. Adel- 
man, wyjaśnień udzielał wiceprezydent miasta 
Dr Schneider. Zakłady Sanitarni w Białym 
Prądniku w czterech barakach posiadają 100 
łóżek i są przepełnione. Piąty barak ma być 
oddany dla dzieci szkolnych gruźliczych, szó­
ste' dla policji państwowej

Rada miejska uchwaliła z kolei veniam 
aetatis dla robotników Zakładu Czyszczenia 
miasta. Poczem długą dyskusję wywołał wnio­
sek o udzielenie gwarancji w wysokości 1 mi- 
ljona zł. spółce ..Caro11. prowadzącej kasę 
targową. Przemawuał radca m. Holeksa, który 
domagał się należytego zabezpieczenia intere­
sów gminy i ścisłej kontroli nad prowadzeniem 
interesów. Po długiej dyskusji i wyjaśnieniach 
ze st.rony prezydjum miasta, gwarancją uchwa­
lono. Również sprawa pożyczki przez Spółkę 
mieszkaniowy dla miast do wysokości 150.000 
zł wrywołala dłuższą dyskusje: radca m. Ho­
leksa zapytywał o wyjaśnienia w sprawie po­
głosek. iż.w domach mieszkalnych Spółki otrzy­
muje mieszkania ludność* żydowska w niepro­
porcjonalnie wysokim procencie Wyjaśnień

„OehTOna lasów* przed szkodnikami11. 19 Roz­
maitości, 19.20 „Bery : bojki śląskie — fiftr- 
)ik z Kooyndira (prof. St. Ligoń).

Poniedziałek 10 grudnia 1928.
Kraków. (566) G. 13.56 Tranem, sygnału 

czasu, htjmaiu z Wieży Marjackiioj, kom. letn. 
meteo^. 1210 Muzyka płyt gramof. 16.75 
Tiransm. % -Warszaw j  aud. dla dizicri. 16.55 
Kom. harc. 17.10 „Osobistości historyczne 
w anegdocie ówczesnej: Czasy Ludwika XV'1, 
wygł. p. Adam Aibdarak. 17.35 Odczyt p. t.: 
„Sarkofagi starochrześć.11, wygł. dr. W. Mole. 
nrof. U. J. 18 Transm. koncertu pop. z Warsz. 
19 Rozmaitości i kom 19.25 Prof. Heriri Ber 
nard: „Lekcja francuski ego11. 20 Transm, kom 
raLn. z W arszawy. 20.05 Odczyt pt.: „Latają­
ce okręty. — Na ehińskiem wybrzeżu11, wygi. 
dr. K, Kumairiechi. prof. U. J. 20.30 Konceri 
nuięjzynar. Transmisja z W iednia do W arsza­
wy, Pragti i Berlina). 22 Transm. kom. z W ar­
szawy. 22.30 Transm. muzyki tan. z hotelu 
„B rh tr ł11 w Warszawie.

W arszawa. (1.111) G. 11.56 Sygnał czasu 
z Warsz. Ohserw. Astrom, hejnał z Wieży 
Ma-rjack.iej w Krakowie kom 15.45 Tygodnio­
wy przegląd kom. 16 M wjykj płyt giramof- 
16.25 And. dila dzieci. 17.10 Odczyt p. t. „O- 
bro.na przeciwlotnicza kraju1-. 17.35 Odczyt 
pt. „Zagadnienia estetyki współczesnej11. 18 
Muzyka lekka z kawiarni „Gastronom ja11. 19 
Rozmaitości. 19.30 Wyki. literatury  franc. 
19.5G Sygnał cza«u. 20 Kom. rotn. 20.30 Tran«= 
misjj koncertu międzyn. z W iednia. 22 Kom.

udzielał dyr. spółki di Gross.
Ks. radca Kasprzyk poruszył sprawę bu­

dowy tanich mieszkań przez Miejską Kasę 
Oszczędności na wzór Kasy Oszczędności mia­
sta Pragi, Która wybuaowela ogród-miasto 
z tysiąc pięćset domkami dla rodzin mm ej za­
możnych. Prezydent Rolle zapowiedział, iż na 
następnem posiedzeniu Rady przyjdzie ze spra­
wozdaniem o sytuacji mieszkaniowej w  mie­
ście. Radca Krzetuski przedstawia sposób bu­
dowania tanich mieszkań W irtembergji i zgła­
sza wniosek, by M. Kasa Oszczędności otwo­
rzyła osobno sekcję oudowy tanich mmszkań. 
Referent, r. Ignacy Landau wyjaśnia, iż dotąd 
M. Kasa Oszczędności nie mogła lokować 
wkładek oszczędnościowych w budynkach, te­
raz jednak statu t M. K. O. będzie dostosowa­
ny do rozporządzenia Prezydenta Rzpltej i ta  
rzecz znajdzie uwzględnienie. Rada uchwaliła 
następnie bez dyskusji pooór podatku od ob­
rotu i podatków od świadectw przemysłowych, 
stopę procentowm dodatku gminnego do pań­
stwowego, podatku gruntowego, dodatek gmin­
ny do opłat państwowych od patentów na wy­
rób i sprzedaż trunków, sta tu t c opłatach gmin­
nych od umów o przeniesienie własności i nieru 
ch om ości, opłaty od psów na rok 1929, o kosz. 
tdch Komisji i podwód. dudatkowy kredyt na 
budowę kanału w ul. Reymonta, ul. W andy, uL 
Grzegórzeckiej, na pokrycie kosztów odnowie­
nia fundamentów kościoła N. M. P„ na budo- 

jwę kolektorów zachodnich, nabycie grantów na 
rozszerzenie cmentarza podgórskiego, ^ttn-daż 
parcel gminnych Spółdzielni mieszkaniowo-l:u_ 
dowłanej urzędników Banku Gesp. Krajowego, 
hnje regulacyjne w dziel. XXI.

Załatwiono jeszcze wnioski s .kcji Ł. U. i 
ATT. w sprawne zaknpna urządzeń pożarne ch, 
które referował radca inż. Ałclman. Sz-reg 
spraw z powodu spóźnionej pory zostało odło­
żonych do następnego posiedzenia, które ma się 
odbyć w przyszłym tygodniu.

Na posiedzeniu tajnam Buda uchwaliła dar 
w drodze łaski p. Zofji MarjewsLiej, sierocie 
no ś. p. Franciszku b. burmi.rtmi m. Podgiuza

wiceprezydencie ni. Kłakowa, jak równa eż 
■rzyznanie praw emerytalnych p. Feliksowi J a ­
sińskiemu, kustoszowi Muzeum Naro ‘ow go. 
W końcu prezydent miasta inż. Rolle udz.cJił 
Radzie wyjaśnień w <pra wam  tyczących się 
zajść w Elektrowmi m. i w hudowniotwłe mlt-.j_ 
skiem.

lotn. metenor. 22.05 Km PAT. 22.30 Transm. 
ir.mzyki tan. z sali Malinowej hotelu „Bristol11.

Katowice. (422) G. 15.45 Kom. Pol. Zw. 
Gosp. Woj. ŚJ. 16 Recytacje p Z. Topolskiej. 
17.10 Pogadanka z diziału: ..Ogrodnik śląski'1. 
17.35 Odczyt p. t.: „Z d-zńejów miasta K ato­
wic11. 18 Transm. muzyki tan. z kaw. „Asto- 
rja11. Orkiestra pod kier. p. E. Landowskiego. 
19 Rozmaitości. 19.30 Systematyczne łokcie 
poprawnego mówienia i pisania po polsku dla 
początkujących — wii-zyt. dr. E. Farmiik. 19.56 
Sygnał czasu z Gbs. Astronom, w Warsz. 20 
Kom. roi. z AMarsz. 20.05 Od-cizyt z cyklu: 
„Polska za Piastów — Miestzko I i Bolesław 
Chrobry11 p. Ma-ria Szczenańska.

P. I. R a d io a m a to r z y !
Ze względu na ogólną drożyznę postano- 

wiliśmy» ułatwić nabycie rndjo przętu sprzedając 
po re ■ h  h ulgowych i na sp*aty ratalne.

. Z u ż y ta  zas radiolampki i bateije ■wymie- 
m am y za dopratą ne nowe

Nł prowincję wysyłamy nie licząc kosztuw y s v i k i.

WIECZYStłW DEDIESSEN
K raków , u lica  M ikołajska L .  3 2 .

ŁWÓU KATOW ICE BYDG G S7CZ
Kołątaja 7. pawfa 7. Jagiellońska 13

Kra‘°“ M in & „Wam d o i ,  ĉ Z, ^sw. Gertrudy 5

BSSBMBBBME a i B B B M l DZIŚ I CODZIENNIE.
Nowość bieżącego sezonu! — Najwspanialszy film awanturniczy wszystkich czasów

ROBERT i BERTKARD
Kapitalna komed a pe na niezwykłych przygód ? etuocSńuiącyph awmntur wg. feno­

menalnego dzieła RAEDERA w rolach głów nych:
H a f* ry  L i e d t k e ,  Eliza la Porta, Fritz Eampers Herman

P ich a
Szczyt nowoczesnej techniki Mistrzowska gra artystów.

Zachwycająca treść. Pełna finezji reżyseria.
N a & p r o g i a m  = r c y  r e s o ł a  f a r s a  a m r y h .  w  2  a k t a c h

W Al  G O J  I M M Y !

/
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£ąjśc>e w Belwederze wciąż okryte 
taiimnicą.

Warszawa 7[12. jTeicf. w t). Śledztwo w stos. 
Tvk  zaoójsiwa żandarm^. Kuryzmy nie posunę, 
ło się naprzód Kossowski wypiera się udziału 
w mordfeistwif.. Śledztwo prowadzi żandarm -rja 
i  sędzia śledczy do spraw szczególnej wagi p. 
iMksTemWg

Śledztwo wyiKazafe. że Kossowski należał 
do bojówki P. P. S. W piątek rano odbył się 
pogrzeo Kuryzmy. W pogrzebie wzięła udział 
Pundarmer a warszawska, oraz deiegacje ian- 
d&meuji z  całego kraju.

N a  miejscu wypadku dokonały władze śled. 
cze wizy lekarskiej, ełotc^-aiowano miejsce 
mafozienia zwłok i dokonano odlewów gipso­
wych ze śladów czterech stóo zaznaczonych 
na rozmokłym gruncie. W czasie gdy salwy re­
wolwerowe położyły trap m Eoryzmę — marsz. 
Hteudi Id nie spał Był w swoich pok ijach, od- 
gofeów rtrzałów nie słyszał. Poszły go jedynie 
jakieś szmery, lecz nie zwróci na niQ żadnej 
uwagi.

3-piął rowa kamienica w Łodzi runęła
Warszawa. 7 12 (Teł. wł.) IV piątek rano 

runęła w  Łodzi przy M®i 1 maja świeżo zbu­
dowana 3-plętrowu kamienica o froncie 30 m. 
Zabćiy jest robotnik Jakóbowicz. żyd. Wśród 
personalu znajdującego się w obok położonej 
tkalni Wefeenffecha zapanowała ogrommr pa­
nika.

Cofnięta napaść na d tp 'ta rz a .
Warszawa. Spuawa, która wyłoniła się na 

1,1 e znanego listu, skierowanego przeciwko je­
dnemu z dygnitarzy państwowych, została za­
łatwiona na drodze pomorowej. Mianowicie au- 
uor listu złożył oświadczenie, i i  list ten napi­
jał w nieświadomości zaszłych faktów i cofa 
dlatego wszystkie zarzuty skierowane przeciw 
ko owemu ddstojrikowi.

- o : o -
Warszawa (AW.) W zwiąttku ze strajkiem 

praicowmiiKuw elektTowmi i kolejka dojazdowej
Warszawa Grodzisk, dyrekcja uruchomiła
ryjko 50 proc. pociągów. Przyczyną strajku 
jest odmówienie pracownikom udz:eleuia po­
życzki na zakupno zimowe w wysokość' 50 
proc. poborOw miesięcznych.

KASETKI ozdobne
o d  s f .  S * S i l

P erlm y i mydła — wody koloń'°kie kwiatowe 
w 15 zapachach ak : maki kalifornMskie sto-ezylc, 
Yorigan, fiołek, konvra l:a, róża, bez, cbyprs po 

1 zł. flakon, poleca na gwiazdkę 
L. K o r z e n io w s k i ,  K r a k ó w ,  F l o r i a ń s k a  2 2

L. 1002.

P. 8. L  „Piasl ‘ przeciw nowym c h a ro m  podatkowym.
Kraków W dmia 7 bm odbyć się w  Krako­

wie przy dl Potockiego 11 zjazd powiatowy 
P S. L. „Piast11, w którym wzięli odział przed­
stawiciele 73 gmffin powiatu krakowskiego. Re­
ferat,; polityczne wygłosili: prezes W. Witos 
i pos. 'rodacid.

Po dyskusji, w której zabierało głos szereg 
deP-mtów, Zjazd powiatowy uchwalał jedno-

m yśltue -ezolacye przeciw ko nak ład an iu  no­
wych podatków  na wieś. Zjazd poleca klubo­
w i, by ten  zajął zdecydowane stanowisko 
w obronie poraiewierainego parlam entu ; żąda
poszanowania prawa i t. d. Nasurój Zjazdu 
byi wybitnie opozycyjny do obecnego regi- 
mu,

N)?nifesiacia sojuszu polsko-trancusWepo,
Bankiet polityczny w Paryżu.   Kmb. Chla powsra o fcoraiecancńci gwarancji bezpieczeń -

stwa dla Polski.
Paryż. 7 12. (PAT.) Oabył się tutaj wielki 

baniciet polityczny, zorganizowany przez ko­
mitet Studjów franCusiito-polrkicb Przewodni­
czył p. Barthelemy członek Akademji. Obecni 
byli na bankiecie: Abasador Chłepowski, mi­
nister przemysłu i handlu Ponncfoura i szereg 
wybitnych osobistości ze świata dyplomatycz­
nego, politycznego i dziennikarskiego. Amba­
sador Chłapowski, podniósł pcetęny dokonane 
przez Polskę na polu rozwoju gospodarrrego 
w ciągu pierwszego 1 (Maria niepodległości. 
T>zięki swej śwtietoej am ji. mówił dalej Amba­
sador Chłapowski, Pclska. dziś nie boi się
0 swoją niepedUeę-łcść i  całość swoich teryto- 
rjów. pragnie jednakże stanu rzeczy, w któ­
rym bezpieczeństwo zarówuw Polski jak i ca­
łej Europy nie oniorałoby sie na siłach zbroj­
nych, lec- byłoby wynikiem porozumienia 
między narodair i, i icb pokojowej wspóhnracy 
na terenie międzynarodowym. Rząd polski 
pracuje niezmerdewanie w kie-umku pokoju
1 ma nietyłiko prawo, lecz i obowiązek upew­
nić cję, że rozbrojenie duchowe, którego jest

szermierzem, stało się absolutną rzeczywisto­
ścią. l e c z  nic wszędzie dzieje się i*o myśli 
stronników pokoju. Przemówienia przedstawi­
ciela oficjalnego, pewnego mocarstwa europej­
skiego, atakujace gwak-^wr.ie stan rzeczy u- 
staPny traktatami, wzbudzają mi niewoli nie- 
ockćj. Pacyfikacja Europy byłaby fikcją, gdy­
by me urzeczywistniła sae rówr.oczcsmio na jej 
zar lodzie i wschodzie. platesro też Polska nie 
może być usunięta od żadnych mamifestacyj 
politycznych, w których wchodzi w grę bez- 
n°ezeństw? E-orony. Drngi przemawiał min. 
Bounefctrre życząc ustalenia zgody i pc-ozu- 
mlenia --Jędzy narodami Europy. Bonir.efour;- 
oświadczył, że Francja, przyłoży reke do tego 
porozumienia jedynie pod warunkiem, że ża­
dna kra- wda nie zostanie wyrządzorw Polsce. 
Nasćęipme zabrał głos prof. Georges Scelie o- 
mawiajac z pninktu widzenia nrawa m:ędz,rna- 
rodor. ego możliwość zapewnienia w Europie 
bezpieczeństwa na gruncie wsojlnoty intere­
sów g' "yodarczych. mzercłiwMJI top-

Sudźet Przezydenta Rzolitej uchwalony
W KOMISJI.

Warszawa, 7. 12. (Telef. wł.) Na posiedze­
niu komisji budżetowej przewodniczący p. Byr- 
ka odpowiedział na zapytanie p. Czapińskiego, 
jaki ma program prac. komisji w dniach naj­
bliższych Według tego oświadczenia na po­
siedzeniu dzisiejszem ma być załatwiony budżet 
Ministerstwa pracy ł opieki społecznej. Dalszy 
ciąg obrad odbyłby się ewentualnie w ponie­
działek rano. W poniedziałek dokończoroby 
budżetu Ministerstwa referm rolnych i załat- 
wianoby budżet Ministerstwa rolnictwa, na 
wtorek przypadłby budżet Ministerstwa spraw 
zagranicznylch i poczt, 12 i 13 b. m. Mimster- 
'twa przemysłu i handlu.

Następnie p. Bittner (Ch. D.) zreferował bu 
dżet Prezydenta Rzoltej. Budżet ten jest niż­
szy. niż budżet Prezydenta Czechosłowacji 
Zwiększyły się wpiywy z bileów za zwiedzanie 
Zamku i Wawelu. Referent zaproponował zmia­
nę nazwy „funduszu dyspozycyjnego11 na „fun­
dusz rozporządzenia Prezydenta Rzpitej1’, uwa­
ża bowiem ż poprzednia nazwa ma charakter 
polityczny, W dyskusji poseł Czapiński pod­
niósł, że tegoroczne dożynki w Spalę urządzo­
ne były w sposób, pomijający potrzeby ludno­
ści, także przemówienia wygłoszone pod czar 
tej uroczystości zabolały niektórych działaczy. 
P. P rezyden t unika w swoich wystąpieniach 
akcentów politycznych, p. Czapiński wini do. 
radców, którzy skierowują osebę p. Prezyden­
ta, który jest osobistością nietykalną, na tory

8*
polityczne. Te same zastrzeżenia miał pose* 
Woźnicki. który zapowiedział, że poruszy spra
wę w związku z budżetem odpowiedniego ml- , 
nistra. Na wieczomem posiedzeniu dyskutowa­
no nad budżetem Ministerstwa ochrony pracy

—  — n_ f
Warszawa. 7. 12. (Telef. wł.) W południe 

p premier przyjął adjutanta marsz, Piłsudskie­
go pułk. Pry=r,ora, poczem udał się dc Beiwe- 
dru na 20-tmnutową konferencję. Po powrocie 
do prezydjum Rady ministrów p. premier prze­
jął przedstawicieli sądu wojskowegc, mianOwi. 
cie gen. Dańca, szefa de; artamentu sprawie­
dliwości w Ministerstwie spraw wojfkowycłi 
gen. Krzemińskiego i prjzesa Najwyższego 
Cądu Wojskowego gen. Szpakowskiego

Z kolei p. premjei konferował z mm-strem 
SWadkowskjn, a wieczór en odbyła się pod 
przewodnictwem p. prercjera Bartla konferer- 
cja w snrawacb politycznych przy udziale mi 
nistrów: Składkowskiego, Czechowicza, Stanie­
wicza i wiceministra Wysockiego.

Benesz zachwii.nv.

/

I
Warszawa , 7 12 (Teł. wl.) Z Pragi donosta* 

o r;r<Si!ej cysnisji lmnisira Se nesza, która ma 
nastąpić z powodu nieprzejednego stosunku 
względem niego agrayjuszy Jako ewentualne*■
go następcę wymdpniają posła czccnoslowae-^ 
kiego w Paryżu 0su6kiego. • ^

Król Amanuliah w opresjach.1 ^
Wwdeń, 7 12 (PAT.) Daieneiiki wiedeńskie1 

donoszą z I.ahore, że walka rrzeciwko królo­
wi afganistańssiemu Amanaiuhow! toazy ale 
z wielką gtaaltowncścią. Syn pewnego argani 
stańskiego nosiwody Baciia-Sakn Id om je rn-t. 
chetm powstańców. Na drodze prowadzącej d o : 
Kabulu umiesizczuno liczne c owi eszc Ł efflia, 
obiecujące wysoką nagrodę pieniężną za głowę 
Bacha-Saku Bach.a-Sakiu odpowiedział na to 
wyznaczeniem premji za głowę król? Amanu? 
laba, Dowóz ty wincści do Kabulu został odcię 
ty prze z powstańców. Poczta angielska zosta 
la kilkakrotm'e napadnięta przez oddziały po j 
wsiańeów. | i i ■ '

Wiedeń. (AW.) Sytuacja wewnbhrzno-poL 
tyczm< i sprawa pocztowców w oaiszym ciągi 
mzostakj do tej chwili zupełnie niewyjaśmone 
Na dzisiejszem posiedzeniu plenarnem parła-1 
mesifu frzj^zło dó bardzo burzliwych starć 
między socjalistami, a wielkottkmcam?. Mini- 
sror finansów złożył oświadczenie, że rząd bę 
dzne s;ę  ̂saarał w roku przyszłym uwzględnić 
wszj^ fcie żądania pocztot.oów. Niewiadomo 
jednak, czy oświadczenie to ministra finan­
sów nakłoni pocztowców do zaniechania Wer 
nego oooru. ,

rstsr MICHAŁ SinW iY i »alanterji
H ro M W  — SławMeWStoa ?,4 — Dom księży tmer/tów

'1 s* «o C o

Kalendarze bgoininwe, blokowe i portfelowe na 1029.
Papiery listow e

Pocztówki artystyczna 

A L B U M Y
na pocztówki i fotografje

R A M K I

L U S T R A
S Z A C H Y

S Z A C H O W N I C E

D O M IN A
K A R T Y  D O  G R Y

Wyroby skórkowe
z a k ‘a d a  w j e b o w ł w e « » e «

w Miajscu Piastewem 

W ykonuia-

b IŁ E T Y  W I 2 Y T 0 W E
Zawiadomienia ślubna.

r -  ce

Wytwórnia hllimów
Iren y  G u tw iń sk ie j  89

Absolwentki państw, szkoły przeoi. art. 

KraKów ul. Karmelicka L. 50, parter.
poleea kilimy oraz przy:mujo zamówienia we- 
dłu? obranych wzorów, za gotówkę lub na ratv.

ZA/ŁAD POuRZŁdOWY

AETERKITAS
Kraków, ulica Mikołajska L. 14.
Rok założenia 1892 Talefon 40-47.

obeeme pod non em kierownictwem
urządza pogrzeby od najskromniejszych do naj- 
wsoanialszych, czyniąc dia mniej zamożny ;h 
ustępstwa. Udziela Lredytu I rzeprowadza 
ekshum®„jęd-przewozy zwłok do wszystkich 
krajów." Posiada n; skiadzi* w ie łk .  
w y b 6 r  t r u m ie n  i w ie ń c ó w  sztucznych 

oraz metalowych. 146

? A K ł.A 9  WITRAZO -70 - SZKLAflSK 1 
Teodora ZaidzlKnwskiege (” E i .
O^zkienin i witraże do kościołów od 20 zł. za 1 m. 
wykonuje, się przy większych zamówieniach na raty 

Ceny 50% niższe niż wszędzie.

I »

m i  taiy n
sazon jesienny! sezon zimowy!

Z a k o p a n e
T/zy pierwszorzędne pensjonaty, po­

łożone obok siebie a to : „W a rs za ­
w ianka" (centralne ogrzewanie) „M a­
zowsze" i „Konstantyntw ka". Wtasny 

park. 78 pokoji na osób 106.

J a r e m c z e  840
Pensjonat „Lw ięród" kom fort, 42  po­
koji na 80 osób, własne garaże na auta.
Zamówienia adresować należy 

i  1^, wPr°stdozarz§oów pensjonatów.
I B — .

„E tiif Pigier i? Paris"
pensjonat dla 

panienek w oałacyku 
położonym o 2Q min. 

od ParyŻŁ.
Dobro ntrzymanie, — 

czysta nowiatrza.
W programie nauko­
wym rachunkowość, 
wiadomości z handln, 
kroi. konwbrsatia fran 
cuska atc. — Adres
Avsnwe 11 Novsmbre 18, 

I A VARENNE ISainet.

t a r k i  precyzyjne
zegary i budziki, oraz 
pracownię wszelkich re- 
peracyj i antyków poleca

* .  b * : o r . K a  ^ypiom.
Zegarmistrz genewski 

Kraków ul. Szewska 12.

P o t r z e b n y  zprnz 
o r g a R i t ia  d o  A 

ivskę<u>ej p a r a f i i  
S w . W l n c a i t t a g o  w
w Jędrzejowie któryby 
raiai piękny f l ns, ura i.1 
cfsbżzc qrsć, prow ?- 
d z i t  c h ó r y  ni . głosy 
i -  ile możności orkiestrę. 
Warunki do omówienia 
na miejsca: — Kosztów 
podroży nie zwraca się. 

1C0J

Obrazki kolędowe
p §lm e — lar.ie — duży wybór

100 sztuk ;ł FSO, 2 - ,  2’3C, 2ń0. 3“- .  3'50, 4 - ,  4‘50, 5 -  
i droższe wzo- i  n a a ianie ,  zapłata dogodne 

po odbytej kolędzie.
-  -  ■ ■ Szopki B o żeg o  N arod zen ia  —"

S T A N IS Ł A W  P Ą B ,  K r e l f M F ,  M h ^ S h o  4 .

187

W in a  K z z r l n e
zaprzysiężone przez 

Kurje Biskupią, prawdzi­
we Włoskie, Dolecr Graf- 
czyóska, — Kraków, plnc 
Szczepański 6. 381

jak  mosiądz, mieat 
I bronz

r a k u  p u le
t e  FB. K0PACZYNSK! gąg-ę

Kanarki
harceńskie, w z o r o ś p  ie­
waki, samca po 30 zł., 
samiczki po 10 zł. wyśle 

poez.ą za pobraniem
Gajewski Stan. dochnia

ul. Brzoźnicka 1472
dawnie1 Kraków, uh św 

Gertrudy 10.

□ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ au ro  i u o o a a o a □□□□□□□□□
P R O W IN C JA ! D a

W Y J A Z D  DO WARSZAWY ZBYTECZNY! g

B Załatwiamy wszelkie zleceria * sądach, 
urzędach państwowych i komunalnych, in- S  

g  Rtytucjach finansowych i wszystkich innych. „  
n  Ir terwenc je, zastępstwa, porady, mfor- H 
O macje we wszelkich sprawach. Windykacje 
g  veksn i należności. Wywiady. g

B iu r o  „ P o m o c  V a H .ió > l .a i  d lo s  u “  H 
W a r a a w a ,  N o w y -^ w ia t 2 8 -

P  Prosim y załączać znaczki pocztowe n a  odpowiedź- ^
Korespondenci w całej Polsce poszukiwani. j=j 

^□□□C3QDDaU3aaODODQOijiXiOaaCO-YQOL

Niriejszem zawiadamiam. 
P .  T. Klientów moich, że 
oprócz piw krajowych, pro­
wadzę obecnie także, znane 
z dobroci
p i w o  P i l z n  e f i s  k i e

( G a m b r i n u s ) .
Wojciech Olszowski

Kraków, Szpitalna 
róg Małego Rynka

UWaGA. Bufet zaopatrzony 
w p r z e k ą s k i  zimue i gorące 
w najlepszej jakości. 341

t?rz7” a&filiffpimcft t r n i  r u  
g i o w o ł y ^ a ć

n a  „ S t o s  M a t a a u
€4
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V * *Pracownia
f i  f i  fidla f i

Sztuki & & 
Kościelnej

Hykonuje:
Bronzy kościelne, 
Srebra kościelne. 
Szaty liturgiczne,

oraz naprawy tychże,
Obrazy 1 figury, 
feretrony,
Złocenia 1 srebrzenia
naczyń kościelnych, lichtarzy 
11. p. galwanicznie l ogniowo.

fr. Kopaczyńskl i Bka
j*r. tel. 2350. Kraków, ulica Bracka 2. Nr*tel- ^ 0,

„Hilckel“ „Goeppert* 
„Lion“ — .Krawaty — 
Koszule — Pullovery — 
Kamizelki — Skarpetki — 
Rękawiczki — Szale. — 

Najniższe ceny. — 
Pierwszorzędne t o w a r y .

„Au Bon M a p c h e “
Kraków, iw .  Tomasza 20

MIlSD
p s z c z e ln y  —  c z y s iy
bez domieszki, pod gwa­
rancją z własnej najwię­
kszej w Polsce pasieki 5 
kg. Zł. 17, 10 kg. 31 Zł. 
20 kg. 60 Zł. wysyła za 
pobraniem p o c z t o  w era
Eugeniusz BILIŃSKI

w Z barażu . 241

Wysprzedaż obuwia
własnego wyrobu, w p ra­
cowni szewskiej św. To­
masza 9. — Stanisław'

|l!2

OBRAZKI na kolendę w wybo­
rze piękne i t a n i e  
oraz szopki masowe 

i na kartonie
poleca po cenach niskich Firma 995 §g

A L F R E D  M A C H N IC K I |
K raków , u l. M ikołajska 5. §§

m post S ery  k r a jo w e  i za g ra n iczn e , 
ś le d z ie  p o c z to w e , m a ry n o w a ­
n e , w  g a la r e c ie  I d o  m a r y n o ­

w ania , sa rd y n k i, b yczk i, sk u m b rie , sz p r o ty  w  o liw ie , 
k efo le , r o lm o p sy , k ilk i i t . d. b ik lin g i i sz p r o ty  w ę ­

d z o n e  w  w ie lk ie m  w y b o r ze ,
= = = = =  poleca po przystępnych cenach = = = = =

M a z m i e r z  BARTOSZEWSKI
K raków , u l. F lorjańska  L. 49. 267

C od zien n ie  ś w ie ż e  m a s ło  d w o r sk ie  I d e s e r o w e .
Ib  ._______  .... *

! WINA 
\
® © © <

w wyborowych gatunkach

mszalne, weificrsMe,
froncushie. ouslnachie

1 krajowe,
u  W i r j t h  jak o ść  i pochodzenie rgc iy , —  w y sy ła  »  k ażd e j ilości, po n a jta ń sz e j  cenie firm a

i. m m ® a  n. rriiscai
K r a k ó w ,  M a i y  R y n e k  L .  1 .  1

1

i ^ ^ u r s y  Maturyczne i D o ksz ta łca ją ce
M f < r S Ł ł E i J  W  I F R 7

Ł  a m e r y k a ń s k ieJj „ W  a i w l f A A
biurowe K rak ów , u l. S tu d a n ek a  14/1; p .

Zarejestrowani przez Kuratorjum Okręgu
biurowe
najtaniej, 

najsolidniej 
u f irm y :

JEttRY
Kraków,

! F lo rjań sk a  28. 
Telef, U —16.

Najnowsza m a te rja ty  na

F I R A N K I
poleca fabryka firanek
MICHAŁ WEITZ
Kraków, Grodzka L. 71.
obok W awelu (końcowy 

sklep). 308

N a j t ie j  oprawia
Obrazy

P o r tr e ty  
i  F o togra fje

ADAM
S Ł O T O tO W IC Z
K raków ,Zw lerzyn iacka  11

Szkolnego Krakowskiego
reskryptem L. 32S8/27 r dnia 6. VIII. 192.

zatwierdzonym przez Ministerstwo 
W. R. i O. P. 

p r z y g o t o w u j ą  do egzaminów 
wszystkich istniejących typów 

szkół średnich.
Kursy obejmują:

1) K u r s  m a t u r y c z n y  l-r*czny 2-letn
wszystkich typów gimn.

2) w u r s  n iż s z e )  s z k o ły  ś r e d n i e )  w « -
rosie 4-eh klas

3) w u r s  s e m i n a r i u m  n a u c z y c i e l s k i e g o .
ł)  W u rs  S ZkO ły H a n d lo w e j  jednoroczny

t/2-reczny.
5) A n a lo g i c z n e  k u r s y  p i s e m n e  w s z e l ­

k ic h  iy p ó w  g im n .  Uczestnicy kursów tych 
otrzymują co miesiąc, oprócz całkowitego mater- 
jału naukowego, t, j. skryptów, wskazówek i p ro­
gramów, te m a ty  * 5 -c iu  g łó w n y c h  p r z e d ­
m io tó w  d o  o p r a c o w a n ia .

Na kursach „W IE D Z A " udz ie la ją  nauki ty lko  n a j­
w yb itn ie jsze  siły faehewe krakew skich zakładów  śred­
nich ed 5-6 Ę idz in  dziennie.

Wszelkie potrzebne podręczniki de dyspozycji 
uczniów (nic.)

Dla wojskowych i urzędników państwowych 
opust 25*/o.

Wszelkich informacyi ndzieis się bezpłatnie.

D l a Stowarzyszeń
sprzedam nowe pe 

ruki i brody teatralne po 
niskich cenach. Michał 
Dyczkowski. Kęty, Malop.

996

Do wynajęcia zara> 
sklep, iw . Marka

27. od właścicielki real 
nośei, Starowiślna L. 12 
L piętro. 992

Wytwórnia Wyrobów Artystycznych
z srebra i bronzu 

JÓZEF i KAZIMIERZ SOBIK 
Kraków , ul. na Gródku Nr. 2 A.
W ykonuję solidnie < term inowo 
w edług w łasnych i dostarczonych 
161 wzorów.

A rtys tyczn ie  cyze low ane: mon­
s tranc je , puszki, k ie lichy  i w sze l­

kie naczynia litu rg iczne .
Kompletne zastaw y i nakrycia  s to ­
łowe. — Nagrody sportow e, puhary, 
w ieńce i t. p. Oprawia szkła i tro­
fea łow ieckie. P rzyjm uję  reperacje 

w zak res ten wchodzące.

N o w o ś ć ! N o w o ś c i

Prostujcie drogę pańską
krótkie nauki niedzielne

napisał

Ks. Dr. S T A N IS Ł A W  ŻU K O W S K I
S tr. 340. Cena z ł. 10- —

Skład główny w księgarni Gubrynowicza we Lwowie. — Do nabycia 
we wszystkich księgarniach.

„Tematy wszystkie nowoczesne, dostosowane do potrzeb współ czes-, 
nych. język piękny, barw ny ... umiejętne a bogate użytkowanie 

Pisma św,‘‘ (Głos N arodu/ 858

M R A T Y !
NA SEZON JESI ENNY I Z I M O W Y
P ła sz c z e  d a m sk ie , U brania , R ag lan y , P a lta , S m ok in g i, 
B ielizn a , O b uw ie m ę s k ie  1 M u n d u r k i  s z k o l n e

w wielkim wyborze po cenach konkurencyjnych polecają:
K .  J A R O S Z  i  S p ó ł k a  właść. HANUSZ i JAROSZ

Kraków Floriańska 35, rag św. Marka. Tel 2320.
." J M * * :  1W

N o w © w y b u d o w a n y

[ 1 1 1 1  [ | | | | “ 
W  K R Y N I C Y  I

urządzony z największym komfortem,

=  otwarty cały rok. —
200 pokoi na 300 osób, poleca n a  d n io ­
w y  s e z o n  pokoje i apartam enty z cent- 
ralnern ogrzewaniem, światłem elektrycz- 
nem, pościelą, gorącą i zimną bieżącą wodą, 

telefonami, wanuami.
Hadjo w każdem pokoju sala balowa, 

hall, czytelnia, stała orkiestra.
Na żądanie prospekty, fotografię, 

i wszelkie informacje, odwrotną pocztą 
przesyła

Zarząd.

300 -  3000 złotych
wpłaci miesięcznie ze 
sprzedaży broszur lub 

i ohrazków religijnych so­
lidny kolporter temu ko­
mitetowi na dochód re- 
stauracyj lub budowy 
rzyrn kat. kościoła, który 
komitet odda mi swoje 
artykuły wyżej wymie­
nione za gwarancją do 
sprzedaży na podstawie 
zezwoleuia Władz. Zgło­
szenia do Admin stracji 
Głosu Narodu pod „Kot 
polter". 998

INSTRUMENTA
M U Z Y C Z N E

dęte I jmyczkewe oraz Części 
zapasów* do tychżo — Stare 
nstruntonts naprawia zestraja 

kupuj* lub wymienia na r.sws

i . & . m m Ł i
Kraków, Szewska 2.

Wszelkiej porady przy zakła­
daniu i kompletowaniu ze­

społów orkiestra] nych,
u rl 7 i fil u h i>rnłfl!

Kazimierz Zajączkowski
K raków , P la c  M arjacki 8

poleca się Przew ielebnem u Duchow ieństwu 
i P. T. Pubbcznoścl 

hurtowny i częściowy skład artykułów treści 
religi nei. — O b razk i k o le n d o w e , — 
k s ią ż k i d o  n a b o ż e ń s tw a , s z o p k i  
k o ś c . ,  f ig u r y , k r z y ż e , la m p k i i  p a ­

m ią tk i K r a k o w a . 266

NA RATY!
Z powodu niedonisania s e z o n u

ceny o 2 0 %  niższe. 937

J. i S. EMMER
Kraków, Florjańska 43. (front) Tel. 4211.
Ubiory męskie, Okrycia damskie, 
Futra, Suknie, Materjały, Płótno, 
Bielizna, Trykotaże, oraz Obuwie.

| Ubiory gotowe i na miarę.

1 NA RATY!!
W ielka G w ia zd k o w a  sorzedaż 

ze zooczaa zniżka cen
w  f i r m i e

M _ „ W A R S Z A W I A N K A "
q  Kraków. ulica Floriańska L. 38. I. pSęlro
ąW Wielki wybór pluszczy zimowych, sukien, sarsonek i sweatrów 
JĄ  trykolowych, ubiorów męskich, smokingów, ubrań sportowych, 
V4 raglanów i palt zimowych, płaszczyków d«iee:ęcvch i mundur- 

•«>] ków studenckich, z własnej p i e r w s z o r z ę d n e j  wytwórni 
f g  w Warszawie. — Uwaca oa adres

„WARSZAWIANKA” 
K rak ó w , ul. F lo r ja ń s k a  38. I. p . ‘

Istnieje przeszło lOO iat!
O dzn aczo n a  15-tu p rem ja m i, 2-m a n ag ro d a m i p a ń stw o w y m i, 9 -m a z ło ty m i m ed alam i.

G R A N D  P R  I X ,  R zym  1 9 2 6 .
Z ło ty  fh ed a l G n iezn o  1 9 2 5 , Z ło ty  m e d a l R zym  1 9 2 6 ,

Z łoty  m ed a l M in is te r s tw a  P r z e m y s łu  i H an d lu  C z ę s to c h o w a  1 9 2 6 .

O D L E W N I A

DZWONÓW

w  Białej Małopolska

C e n y  n e j n i i s z e !

Polsca dzwony w dowolnych 
wielkościach i tonach o nie­
doścignionej jakości m ater- 
ja łu , czystości głosu tak ze­
społów jak  i pojedynczych 

dzwonów, 
odlewa z=spo<y Harmonijne 
i dostraja newe dzwony pod 
gw aran eji czystej narinsnji 

de już istniejących. 
Przelewa pęknięte, przemon- 
tew u.e staro systemy na newe.

W a r u n k i  s o l i ł y  d o a o d n a '

■®yd*wca,_zs „Głos Narodu" Ske i  ogr. odpow. K. Holeks*. Redaktor naczelny Jan Matyasik. Redaktor odpowiedzialny Józef WajchaJowBki. Drukarnia „Głosu Narodu" pod zarz. R. Nerką,


